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aK ~JElAL MY OD'lADNEJ >PART JI. 
WtorE~k dnia 19 października ~92' r • 

• 

z 
.P. P. S~na rozstajnych droga 

m,eZ}.: Z iw " I 
Pan marSz. Piłsudski otrzyma· popareie, gdy;;:,' zasłuźy 

(Od własnego. korespondenta ,.RozwojU;:; 
, Warszawa, 18 ... 10 

DZlsiejs..z€posiedz~:.nie rady na.c.z-elnej PPS.l)d­
było się n:.e w Sejmiet leDZ 'IV OKR. PPR (pr-z.y '(!'i.~ 
AL Jl;"r'Ow1.i:mskie). Hozpoc·zęto je Q godz. '11. 

Posiedzenie. jak to było do pr,lewidzeni·u, m;a 
lo przebieg buI-zlhvy.' Zaru;z na wstępie utw:Orzv!.v 
się, trzy grupy z których plen\-1':;za. reprezenwwana, 
przez P'QS'la Zarembę, <JTJO\'tied-ziala się za wy'jści,~_'U 
kompl'-omisowE!'U1. 

pr~1(Own!:Iii:Ó'W' i urz..ę4łn~pailstW:(rwycłi, 5) prrz.t­
... t~l)jeil;: l': do. emargi czn~ga~.::wykonania usta,wy o re~ 
f'Urm.i~ '!(..I.nej, t:') wp~:(~zeniew życie 'przcpi~ó'JV 
k{!nst:\t~tubji, pr:z,ęde'W"SZ~iem dotyczą~>·c.tł fP;aw 0-
bywa,teli. i praW mniej.s~ uarcti1.nvych;7) zmia­
'naw poaitycew s-tos~!'1~dO' ull1iejs:zości na.l'OdD~ 
wyeh, 8l niel'1aniszialI1Ó€4:. irl,ni-ejącej {Kdynacj i Wff­
bu,:0z.ej,. 9) sz.ybk.:Je-p!!"~P~\\·'llldzenie rlOi\v}'ch WV~ 
bo.rów~ 11)) fl'eOJ.·ga-ni'Zacja.a~ji, d.ająca z,naczne cszcze 

. dai-ości l;ru.I(1żewlW'e. skróc-en:t~kcznsu sluż}lY przy j-a-

d!lloca;esn,em, usprawnieniu orgwoo,cyj stl-,zeteckiej f 
l'l1inych f()ll'!IOO;cyj, prs.ys'I)()sobie,'rua w-ojsk.cw;rega 
11) ruzn.nedja dla więźniów po1.Hyc;zuych. , 

Udział w rządzie pr.zeil'stawiCieli mo:narc-hi .. 
stycznych i wielkoz.i,emiańSiki,oh orgruniz.a.cyj uwa~ 

tać należy z.a gr()źny dlławalki z reaJi.:;ją; a w 
B'ZiCzególn(),ś>ci dla sprawy refOO'my' roLne-j. , 

Rada nae~lna. przyjmuj,e do' wiad()mości • 
cyzje t1rugi~jmię.dzy~wkj ~ <to pojtirzeby 
wspó-Ipracy soc}ailistów z Ligą Na;rodlów. 

Rada naczelna, wzywa organ1zElJcje partyjllle do 
ZIOiJ.'gani1zow:3A11ia wailiki z ka.pitaliety,oznym ruch3m 
roootuicz,ym, przybierającym' , post.ać rZlslwmo J-JI­
hotni.c.zych ol'gamz.a,cyj. 

Rada nRc:r..elna l;Wroi0a u wagę :()tl'gan1zacyj ~ 
tyj nyc.h· na niebezpiecroństw\iO, gliOżl:\lCe deiluOOr<l!i!ji 
z.e Sftnony zjetln-oc,z.onej· reakcji, 'j OO'\viadc:za, m kl~ 
sa robotni·cZ'a '..lŹyj-e wSlzelklch mot:awy.c,h ~ 
dla ob1"Ony pl,'.awa W)1lho.1"'0~eg.o. 

Grupa dil."Uga,' w' skład której weszli po...~ow;e 
~ar1i{}ki, Żuław!Slci, KwapiIiski, Ni{}dz.l·ałkowski, Li­
bErmann i .Ma.rek, opowiedz.iała się skrajnie zaz.er­
WWliiool wswlkiej ł ąozD.OŚ ci z rzą&m i wykll1Cze 
niem .z partji ' poola ,:Moraezewskiego, który nie 
powi-nie;n przyjmowa-ć teki w rządzie. skł?-dającym 
Sił" z mona:rcl1.i-etów i sfe-r wielkoziemiailski.ch. G..ru­
I'u' trz.ecia. reprezel1to\ya.na }):r-z.ez post6w Da.szYJ1-
s~;" f gQ, BQbr.frwsklfgu, 'Oraz komitet ok·ręgo\VJT. wa.r ' 

.w bie: ~F$M~m"~MRB .. ±a~lg!~~.mr~,~f.'Q~'''''''~'''' .. ~ ........ 

iejqhmury· mały de cz. 

i ił l , 
• 

i6I/G}}7Ski.,·.z ~. JB:w~\\~' }~ir~l~iD!~-;. 
,~.: 'A.: , c ,·l"",i;;'ii<,"it..~~;\{ i:1,;,?;J..~~',,",· "d.·,:' wyGotuje się dZ~Jteia p;[H~ 

PQdlugich, hUTz1iwyclf na;rfd .. W.l ',L p\.l3taoow;·~ .. 
1r<i .z.ają6 w.oJJec rządUffih>rsZ. Pil.sudski€g{Jc stanO'­
'l.Yi~ko niezd.ocydo'.va.ne, u:zależnione od prog.n,mu 
j::g{l dział.a.l.nOO0;, pooz.-em uchwalono n~t-ępują:ą 

rez{ilucj~któl'a· prz0\,'iduje: 
1) N1€-l'giczną to/alf"ę z dl'DźyŻ.llą i bezroOOclem, 

2) lliena!'d:raniazdD;łj·C-zy robotn:czychw ćhziooz ~ 
!re ustawoda.w"3twa. ~.t.:,rt :;mego, 3) prz-e.proWadZ'7'!l':::~ 
anhięoty ':} koszt' ., iukcji, 4) po;prawa Dytu 

Moskwa, 18~1'· (Tel wł.) 
Prasa ogłasza komunikat działaczy 0-.: 

po~)'yjnych, Zino,vje'w'a, Trockiego,Kamie 
niewa, w któreln ciprzywóclcy . opozycji pod. 
daj~się Centralnemu kOluiteto\vi partji ko::: 
mun:isfycznej; uznają publicznie swe błędy 

I 

II 

\Vobec wpro\Yadzeni~ z dn .. l stycznłal9N r. w woJew6dztwie łódzkrenl pel 
nego monopolu sp:rytuSO\~lego DYREKCJA. PANSTWO\VEGO MONOPOLI] 
SPIRYT{JSO\VEGO. 

o g las ztSt 
żE \V DNIU 1J LIS'TOPi\DA 1926 R. odbędizie się przeta-rg na pO\~l1er~~ie hurlo 
wejkomisQ\yej sprzech~ży \vyrcbów PaństwlO,,"ego l\lqńopolu Sp~rytusovil~9 v," miej 
SCov{ościach: 

1) Turku, 
2) Słupcy, 
3)\Vie.1uniu. 

4) Łś.sku, 

5)'Eęćiycy i 
6) TomaSZO\V1e. 

\J.terty. w zapieczętowanych. zalako w8Inych kopertach należy składa~,do. dnia 
--1 ltstopada rb. wJącznie \v Oddziale DPl\lS.,:w Lodzi t ul. Ogrodowa Nr~,~, który 
u.dziela .. ,\\yszelkich informacyj. Vv:' C!fer<.:ie wilnna być zadeklarowana wy., ·ÓŚć pr~ 
wizji od obrotu. bez żadnych dodatkowy cli zastrzeżeń. -

Prawo pierwszeństwa lnają osob:-" uprzywikio\vune rożporz~ldze:ni~n;i:'P. Pl'"~ 
zydenta R7.e'~2ypospoIitej z .dn~a 17 !X::1924 r~ (I)z. li.R.P: NI'~ 114 poz.I022): 

Dyrekcja Pańgtwowego i\1onopoln s:piryfusowego zastrz~ga;s()b,re'pra;~o wy-: 
boru i ocenv Ka:1.ndvdata .-, wz~łędnie niep~zyjechl. żadnej ze. złożo:nythbfert. 

Przy ~kłada~iu ofert naieży przed s'rawit k,vitP.K.O .. na zł-Oio~:·:wtdjum w 
sumie zł. 500. - na rachunek DPMS. Nr. 30500. - . NT. 6531 

wykroczenita przeCIW' {fyscyplihle"p·.,.l'i 
zoboWiązują się do szerzenia'swych pogląe . 
, dów w przyszłości tylko w formie, nie naru 
sz'ającej ~nteresów par.tji konlunistycznej. 

łIistorja tego pozornego poddania się 
Trookiego i tó·w. jest następuji\~: 11~go 
paż~zierni\ka Wystosował St-alin "dtimarl:um 
do Trockiego. \Vówcza~ naj wybitniejsi. 01?O:a 

zycjoniści zebrali sję w jednym z lokalr' mo 
skiewSlkich. Zino\vjew jI Łasze.wicz nasta~ 

'·;c;tl\vali na i kontynuo'wanie ak'cji px!ZOO1,lw. :rzą..t 
azącej ~iększościPolitbiura, natomiast K;a­
nlieniew i Jewdokimow ządalit ukorzeniasję 
grożąc, ~e w razie przegłosowania ich przez 
większość zebfia.ll~a samodziełnJie pójdą, na 
ugodę· 

\Vedle krążących wiadomości cZęS~ o 
pozycjonistów' wycofuje się z źycia: publicI 
nego. l\'Hędzy innymi żona Lenina, Krupskat 
ja:, Ł asze\v~cz, Sapronów i za.pewneZinow. 

\~.7 obooosta-mio zll\val'tej "ugoay-
154:1 konferencja partji komunistycznej nie 
będzie więcej odkładana, lecz odbędzie się 
:1 listopada. 

Ostatnie ukorzenie Się ~&ł. 
cÓ\V opozycji jest \v ten sposób kQl11entowa 
ne, ze załatwia ono wpra.wdzie chwilowo 9ł 
stry konflikt \v łonie partji komunistycznej, 
ale wcale nie' likwiduje sporu zasaarutczego. 
Opozycja poszła na kompromis, głÓWni: jej 
dzLlbcze jedriak nie myśla zap~ :walki 
o swe poglądy. 

.... 



c ł~, emiJ.()i~~nyeh ~ Bank P~, ~ 
rrooent d<l 43 proc. 

Si-ar, . ne:nx.',bocia jakkolwi,ek" jssU'z~ <,zly" ~ .. ~ ~; 
ga $Ułęjpo.prawie. Gdy w styczniu rb było 35tł,Q 
bezrrobot.nych, w sierpniu 1':D, było ;ch t;lko 245l1QQ! 

Obeena sy'uacja g05podarc~ pql~ki jt'St 
g,óle ~cz.nie l~psza aniżeli w lutYill rb. Alp 
muszę, że Polskił we's-zh dopierO w okl'e2 tru~n;śł.~);"X 
walki .~ odbudf.'l\vę gosoodare,We i finansową. 

Do wi.ad{jmośc~ tej agencja Reutera dodaję. 

Oświadt<;zył praŁ 
lliO...Ccl ~ki w ""Vaszyngtonie p. J. . 
QiŚwiadezvł -nfedawnc, iż według otrzymanych 
n-h go ziVar~wy informacyj. rady, któryeh 
K· II1IIfl'SlreT· u.d;zieIH rządo\vi polald~u~ będą Londyn 18-10 (pat) 

~ Reutera oorzymad:a z N. Jorku kom ll­
~. Weśei następuj ą.cej: 

/>z,jaW'iska goerpodareze wPo1ooe ws.ka~iUią na 
htroVW ki~runku ku dobl"emR Wyraża się on ~\V 
Wlflcznejpoprawie konjuThktUll' kredytowyeh Pol­
"ki na rvn''kac:h z2,gramcznyeh j w ogólnej ztrl}3, 

91e syt~j~ goEtpodarozej, 00 kWl·ej amerykańs;!d 
~ś miS>ji rzeczoznawców. gospodarczych p .... yf. 
t{emm.eoretr powiedział w obecności pl"zedsi-a:wieiell 
\tmerykańsklO-połskiej izby handlQwej, re następuj\3~ 

Złoty polski odtrrech miesięcy po~iada tt'!!l­

ieneję ku stahiliZi3JCjL a jeśli notowane· są wa'1a­
~ jego to nie wychodz-ą one pooa ra.ny 

j Warszawa, 18:::10 (tel. wl) 
Osk. Jtpm. Muller skład~ wyjaśnienia 

w przedmiocie położenia podpisu na PlotO::: 

r>t~gM1a i zast.csowaJ:le w praktyce. 
\ 

ar 
kÓłach komisji, która w rzeczywistOŚCI nie' 
istniała. Oskarżnny przyznaje się, że nie jod 
bierano materjału komisyjnie) że jedąak 
nie moze byc mewy o świadomem przedsta 
wieniru nieprawdzhvych faktó\v. Oskarżony, 
'\vyjaśnm, że - ścisłe przestrzeganie' przepisó~ ;" 
opóźniłoby znacznie odbiór, zatanlowaloby 
wszystkie dostawy, a wobec spadku marki 
byłoby równie niedogo-Bne dla marynarki l 
doSlta"\vc6w', Dlatego po porozumieniu się z 
gen. Bobrowskim, postanowiono, że oóbierad 

manifest t~l sprawie 
będzie Jeden oficer a nie cała komisja. Gdy­
by trzech oficer6w odjechało na komisji, ni~ 
byłobyn1.kogo dQ załatwiania' innych spraw'. 
\l\Yyslany oHcer dokonywał faktycznego' od$ 
hioru na miejscu7 a protokół odbioru spisy~ 
\vano\y\Varszawie na gotowych formula-s 
rz ach , które wypełniano bez głębszego za~ 
stanawi'anja się,. chociaż treść. niezupełnie od 
pOwi>adała< rzeczy\vistości. 

Londyn, 18:::10 (Tel.. wł.) 
Zapo"wiadany na środę' znam': enny 

manifest nujwybitniejszych finansistów 
świata, będący w ścisłym·· związku z ważkie 
gd roztnowami, prówadzonemi ostatnien11 
~asy przez wielkich przemysłowców i ban 
kierów różnych krajów, ma nawol':l"wać' do 
zbiorowego '\vysiłkuwszystkie pań~t\Ya eu,; 
ropeiskie celem przezwyciężenia chronicznej 
chorQby, która toczy organizm ekonomiczny 
Europy. 

Londyn, 18::10 
-Zapowiedziana przez Biuro 

oeklaracja "wybitnych przedsbnvicieli 
'finansowego, poruszy, m:ędzy innem~1' żagad 

ftienia zniesienia granic celnych w EuropIe. 
Deklarację tę podpisać mają m. in. gub er;: 
nator B:!nku angielskiego, lVlontague N Gr::: 

man:. Mac Kenna i lord Ircheape. 
Paryż, 1840 (pat) 

"Petit Journal" donosi z Londynu: De 

obozv 
Londyn 18·10 (aw) 

Górniey a.ngielscy pod~€ilHi się obe.c'nle na 
dwa obozy. . vViąkszość góruikówwypo;\via.da· Ellę 
przeciw s·tTajkmvi i przystępuje ,do pr{:wy. PQiwat­
lly j~.ak odłam ludności gÓTnicz;ej zdecydow.'ł­
ny J~t :?odtrzymać gtrajk i próby zhvma,nia gD 
m-aktuj.e J&kQ oostęps-two i zdradę i1nteresów rODo-
\fticzych. , 

'i\Ji11ki 00 t..ern tlo; mają miejsc,e w kazdym rJJe 
maI ()kręgu gÓ1"Iliic,zym. Dz:śnad~sz.łv 2illQWU wia­
OOmooŚci.. ° poważniejSIzych w,jśyiach w· j.ednym z 
okręgpw górni-czYCh południowej Walji. 

_ Eząd, WQDec nadchod;zących co ralZ to z i'TInych 
~ęgów . Wiadomości o mbm'lZ€ill.iach, zdecyflO\V'l:t­
my j~ proodsięwlZiąć najiilalej idące Śl'ocLki L2:l,po~ 
b?eg~M: '. 

Londyn,. 1840 (ate) 
I~ - .głębia Nottinghamsschlerepodda 

_ klaracja włeikich·'finansistów euroPeJskich i 
amerykańskfchiktóra lna być ogłoszona \v 
środę zrana;we . wszystkich stolicach' euro:: 
pejskich, przedstawia sytuację, jaka się wy 
tworiZyła\v Europie w \vy.ikuwojny świa=, 
to"\vej, omówi koncepcje w sprawie ekono~ 
micznej 'odbudowy Europy! obejmujące tak 
że \v<lzystkie plany,. jakie dotychczas wYf;l:t=' 
nięto, oraz z'alecać będzl1e radykalną zmianę 
polityki europejskiej. 

~\.'.' . b~t\vierdza, cże chodziło o 
odbiór n~skompletowanych objektów 
skrzyń i lin stalowych. 

.fU z n D 
Jeszeze Jeden gamódzielBy,vłader3 

Według 

Londyn, 18:::10 (pat) . 
ostatnich wiadomości, orrzj1 

manych z Chin. 'wojl!3r domowa rozgorzafł{. 
znowu \VOkOl1Clł-ch Sz.angh-aju. Chiński gu~:: 
bernato!' cywilny w Hang:-Czou" stolicy. pr~ 
wincji Cze-KiaD.g, ogło~ił pro 

z soba walki 

wlucji od. ~vł4a'dzy marszałka Sun-Czuang­
Fanga, działającego przeciwko arm)l kan" 
tońskiejvi której posiadaniu znajduje się 
prowincja Kiang-Si. \Vojska prowincji Cze 
-Kiang _biorą obecnie udział\v akcji prz~ 
ciwko Szanghajo'\vi, najpra"wdopodobniej ce 
lem OpanGWfin~a tamtejszego arsenału- l)al~ 
sze depesze donoszą, że ofenzy\va \vojsk pro 
wincji Czc,-Kiang została PO"wstrzymana 
przez wojska Szanghaju, które utrudniają 
przech,.YJ.1iko\vi pochód, zer"\va'.vszy"\v kilku 
m,ieJscach tory kolejo\ve.Dzielnice europej 
skie Szanghaju, oba"rfu,jąc się skutków mar· 

no uch\"i{alę kon1itetu wyI{on:awczego'j)oaglo i gnięciado miasta nowych wladcó\v .. organi 
~owanie4 przyczem 14 ty&ięcyw-ypowiedzialo zująwłasne oddzjały· ochotnicze, \Vszysb 
się za dalszym strajkiem a tylko 3 tysiące i kie cudzozielnskio kanon.ierkizgromadzono· 
za powrotein de pracy. T~n rezultat gloso::_ . w porcie \'1 miejscacht zanewniajacvch naj~ 
wania . jest trzyrnany przezkierównjkó~v ID; skuteczniejszą obronę dzielnic' ~:łlropej, 
cliu strajkow"cgo \v tajempjcy, którzy stara skkh; załogi zaś tych kanonierek otrzymały 
ją się w t~n sposób ukryć- fakt, ze minl0

i
TlOzkaz pozosta'warua w ostrem pogoto\viu. 

Hczbyczłcl!.k6;,vs która przekracza· 55 tysię~ ;P~nika, pqnująca w ,mieście,. ogarnęła rów~ 
cy·w glofcj'",vanlu brało udz4tłialedwie 17:met spokojną ludność chhiska, kt6ra chroni 
tysięcy. Do pracy \v tym -ok~ęgu przystąpiło ~dę maso,\vo \v dzielnicy europejskiej, 
35 ty~;ęcy. robQtników~ Wrzeczvw5Jstości 
~ięc gdyby liczbę ich dodaĆ do 3 w tysięcy, 
Jaka wypowiedziała się przeciwko dalszemu 
strajkowi otrzymalibyśmy 38 t~sięcv··wobec 
14 tysięcy, którz.y wypOWiedzieli się·za (Ja! 

~zyn1. trwaniem strajku. po"d-ohna. sytuacja 
,i~\).tnieje i \1{ wielu innych zagłębiach 
~.rych. 



I 
Targowisko "tywymłowaremu 

o pilotachft.lg6w młnisterjłl1nych, 
którymi są dziennikarze 2 );łl;':lSY l>;odrodżc>.t 
mQwej" pis2e"OAZETA WARSZAWSKA 
PORĄNNA": , 

. ~ \\: P',)lSC? <l@ś$%Al ogarnia' gr.oma4Y. iu­
<kJ. l poł~h,d!z!. C(łlę.brUje si<ł puhliQZna, bel7.-
~ty~, Iliiepohil.LqQ<waoo, (jr~sJa, ~nig~j~ 
gOdn<Jsć I:llL!'odową i pa:fls·t'\vO wą. 

Grupa indyviidnów z Gl.osuPoo.-wdy·' i 
.,1{ttr. PtOt!'." kt6rym nigdy,"w n.ajhard.ziei ila­
wę.t fantastycznych snach nie ukazywała się 
zj~WQ wi-elkle,h.wplywów, ta. grulla . ClZyni, dgjś 
:- fQfru~ żYCi~t paf1E't\\'O\vego w Po.lsceohydnę, 
,,,argQJ,\'lSK.) "z.ywym tovravsm". OCeiIlia lud!.:d 

. ,9\V'ej żądzy. zemsty, sWeg10 al}Stytu k.3Inibal­
,skie~t SiW-egO inteTeJSu OO'Ób1stt;'..go i grupO' ve­
~,: który oomi·el8,sIę nazywać państwoiW)1lll. 

,Niech Polska stanie.slę· pośmiewiskiem 
natrod~\v, byI'e <1z.i.kien.amięt-ThO'Śei ZG.9tały za­
syconi:'~ byle z.niknęlo. widmo" które icll tra.pl 
po nc.ea~h że mogą . lada tydzień znale.źć Się 
tam~ skąd, wypełzli na świ.a.tło dmeD!M. 

Nie w katdem, szaleństwie jeS!t m~da. ~N 
StZSJeństwie1 Ulpraiwiamem na zimno prz.az. t~ 
g.rUpę w s,tosunkunp. 00 dypl{)maejJipol~ 
ski:ej, Jest rtyl!ko tępota. zaciekla. Czy mryima 
ir0l8lc.mj określić tra..ktowa.rn&e najpl)Wa3Jni-e:j­
sz.ych pl~zedJ&taw.ici.eJi naszego< państwa 1'.3.­

gd"&ni~? CQ oZDWCiZato C'OId!zienne Ql'Izemlw8JIlJe 
lch nazwisk, 1e CICIIdlzittmni:e, (na ~cie nie 
W ~)<""'C>i'U, .~~ nalumach piam brukowych) 
im ą,:ymlsj.e,. rowoływama, pr.ooI1OStim.y, te C<F 

dmieIJJD.e 00 ~;'::' . ~ich napaś-c:i~ po kt:óryteh m:le­
gIS. r&ptem' o:ds~·aiby,.w kilka tygod1ni później 
przeobra.m.ć się w mw.ą '~wę, illOWY l1!Jj­

"'lach, .oowe ~k:i: precz, do diy.mi~ ~ 
la~"l pr.z~ni~ść, uika;ra.ć?' , 

Wi<m.'Ć W ~in tylkobadml1.'zyńskle .Ya1ro. 
d.zlenie Wla&neimu ~W1U 1. OŚlni~'~-
~,~u.. - -'... ' 

Przerost wp1yw8w, wefśk.owycłl 
~SŁOWO POMORSKIE" wskazuje na 

przerost. wpływów \vojskowych na życie 

publiczne w, Polsce .. 
W państwach najba:rdl7.i~j ro.zwinięty~ . i 

t.1!pC}r.ządkiowa;nych roowój urzą.d!Zie11 pań~tWo­
w:yeh dOPl'OlWOOzH nawet do te@o, że miJi.1stra­
IIld SpM:W wo-jBkowYlCh są mi.am.~ani1!w.1zie 
c.ywilni, a nie ge.neraitowie (F'l"M1Cja, Anglja, 
\Vb.lchy itd.) ROIZumne narody stail.'ająsię Thj­
",ilem tTZ}lllaĆ "\,\'1Q!jsko jakThajdalef od zgielka 
\ya:}k polid.yClZ1lYch, pOO.li-eważ te waliki osla.bia 
ją i olmilŻaj{\. pr3JCę 2J!l1ierzająeą do ·~pa~vili-• .l­
nia wojsku jak ~~"iększ.ej -d!oSkńma.lości fc.­
chowaj L'n8,;jiwy~ej 2x.l,.olno.śei rojowej, któ:,a 
jest podstawą ·beŻ;1Jl:e-c!Z:e:6.stwa calego pruk:".va. 

Historja naxod6\Y poUClZa. nas jecl-nak i "O­

tem, że zarozumia.li i amhitni g€lIle.l.'alO\v:e {w 

d.a\ynej Polsee hetmani!) bR1'dzo ~to wyh­
mywaJisię· z s'zere.gów ogółn.o-pansh-y,nv .. -j 
(liI"gillliza,cji,twli)!rzą-c okolo si€bi.e SPisk{lWl 
gromady, .wy\Yolując zamachy i bunty. ,1żer,y 
p-rz-y pom'D'Cy: \"\ii()}skovrych "d'fużyn" za:piUl0-
wać nad kra.je-m i narzucić mu EWQją wdę.· 
Teooruchy nie są nim.em innem, jak poWL'O 

tfrm do pie.r\v.otneg:) stanu plemion luJJz1i..ch, 
kiedy to ",iadza naleiała do jakie-go,ś ksi;;.~ja 

;:z.y innego władcy, .otocz.::.mego ,,,ierną, u:przy­
\\ilejowaną )ldru~yną" rycerską· 

\V kcrajach () \vywldej kulturze rola. '"ńoj­
.~ka w czas:e pokojowym maleje. Nat,omia.",t w 
krajath roZ\Vojd\YO cj)Óźnionych pojawiają Si.ę 
za,ws.ze ta.~v .. zha\ .. -,cv'·. którzy przy po.'1l<.:i"y 

<,voj3kachcą przyśpiesz)~ć lOZWÓj pall3tWl\'YY 

(jest tQ je8ZCZ';~ szlachetuiejs.zy typ dy~;,ti.;I.Q­
rów), aJ.:bo też pragną za.s.pokoić s\voje"lhs­
li"..', v(ybujałe a,mhicje {są to Bi\'\'anturnicy raił 
·HwowH). Próby takle- końc,zą s~ę zazwyczż:.j 
niepow.oo..zeniem. poniewa.ż wojsko nie jiIBt 
zdolne do kierowania l Qbsługi\wania. calej 
3.k()mp!ikowanej roaehiny państw'J-W(;j. Z 
państw nowoC2es-nych jedne Niemcy eh(1:'OWt.~ 
ły na Pl1'Ze:rost wp!y\VÓW wojskowych, "tle ;,(-ź 

zaplęei,ły to .. klęską. Dzisiaj nawet gen. FLr • .; 
denbutg, jakQ prezydent, jest pcsłuS!ny .13r 
!I:li~n~. któN f)kle,dQ.ja, lłie nav %J:!'" 

Dwa,·.łtją y 
, RÓżnIce . mię~ywłoskim faszyzmem 

a polskiem nieud1łneI)lf"~ raczej spaczonem, 
nQ~lado\\Tnict.wem ~:)wykazuje "RZECZPO~ 
SPOLIT.A.": 

, We Włos2:~chJa.szyzm tlopiel'O wskaz~ł, 
~u czemu mają iśt', WIOChy. Przed fas:ZYlZru~:ll 
\Vtoehy toczyły' sięJiu p.TZepaści. Faszyzm J;ro 
wad~ Włochy. dQ.~lkości. Na.'l'ód uzy"!-kał 
piQn1wie dz.isiaj,l~O: chcieć i ku c-zeDJ.U 
zmierzać uależY'1\T'Pol:5ce nic. nie jest w~r,,­
dome. Nie wiemy;'.~aIDJi. ku c;zemu Pols·ka pod 
rządami refo.rma.to«t~, Z'd~~ ani co a~lz;~kllje 
nas .jutro. Otooreni:~f:,eśomy mrokiem ni::spo­
dzianekJ a dokOtla --.DIas. srune im.poJ1ldJerOOilia 
11iast ud~l"lia."W~riaoene tony, któr-e b~ łył!y 
w &tanie naród, PQll$kd:pgrw,a,ć, uczytllić go zdQ:l­
nym do ~zeCZ3': wie.~klgh, ea:yni się _ WY't"'Wal.r, 
wszystko, 'l.by ~i~~f!o \VelVuętrl7inie, ·sprowa­
dlz>ić na m.w.n~·~m:Hań się we1~m.yeh 

I 

j 
, odbi era mu si~ . wiarę w. slabie, WIS własne ., 
łyJ c,zylli' się, z. życia polishlegQ . wstrętem 'prll:Jj., 
mujące ~.' ta,~{)jwilSlko, le.teli nie P<l'spoll~ 

k,omlę. 

Fasz.yam. to spra.wił,. że Wloohy S.pok,oIjui" 
mOigą ~aj ~ląooć w na.jbliŻ9Zą pmygl~ 
lośc,' ile' zmi·eNaj-ą wpr.{)'sooj lmji do ufunrl'}j 
w8.i11la. nowego ilIIlpe.rjum • rzymskie.g-o nad A;. 
drjaty!ki.em: Nasi rz.ekomi fasz,yści tospra.,vil 
li, że nie wi.emY. dmi.smj} 00 nas owka ju"td'G 
i jak. m~y , uchy.lić . Siię· pN.ed'. klęskami, ~tó:re 
mogąna.m sP?ść 00 głQWY j-esooZ<e dtzisiaj. 

We Włoszech" wydclibY'OO na powli.erzcnlJ..j~ 
życia w~-Sif;k{}, 00 naj~olniejSlre, 00' naj'rz~~ 
t.e1ni1E!ljSlZle. W PoIBCe pl"lZaprowaJdlza się rugi 
partyjne., usuwa się ludzi ulo1nyeh, wykwa,1i-: 
fikowa.nyeh, doowi~OlI1ych w kąt W życi:.! 
wloSlkiem jest plan, metoda, system. UDa!! 
pa..IlJuje dJy1etan.tymm, pa;rtyjnit:two, kottuńst.M'> 

, meuctwQ •. I . cihaos. 

Nie,. to nis ias~un,. IDOŚc-i paDiO<w:ie, ale 
niebeZilliooz;na ba;rdz;o zaJJMva w r.Zl8tćlJy, za k,t6 .. 
rł\ na.rM dUl20 będ~ie mooiał j.oo~ z.a.pła:c ~~, 
JeOO1i. 00 cmg;o w tej cd1<wili ~esteśmy podobIi~ 
te ch'Y'ba do Moskwy. . 

_}r~~~lIlldll!&lIB\!IlI!l!IImiIIIIBIillillim __________ IIIIIIZIi __ ~ ____ IIIIIIIIIIIII_. 
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AR m t • 
. . i .. , (Korespomlencja właslła . .,Aozwoju".) 

Moskwa .lt4;~dziernika 1926 r. 
..Miar:Qdajne ozynnlki sowiecki.e posta:> 

wlty sob:ije w swoim' cz~ 'za. zadanie zlikwi::: 
;dowanje. analfabetyzmu{w Rosji najpó~ 
niej .40 kóńca r .. 1927. S4dząc jednak z· te:> 
go,eo na . tym polu dotychczas uczyniono, 

, nloŻDazcałą pewn.ościąpowledzieć, że cel 
ten w przewi<bi:anym terminie nie zostanie 
osiągnięty. Dzisilejszy stan Rosji sowieckiej 
w tym kierunku. bardzo mało różni si~ od 
lat przedreWQlucyjnych,a zdaje się M\Vet, 

ie w latach ost-atnilCh ilość analfabetów znów 
się powiększyła. W sferach miarodajnych 
wobec te.go ,vysunięto projekt przedłużenia 
terminuca~owiltej łilk\vidacji analfabety;: 
zmu w Rosji sowieckiej o dalszych 8 lat, 
t. j. do roku 1934. W roku tym ma bić 
również na całym terytorjum Rosji. sowiec~ 
kiej zaprowadzony przymus szkolny. 

. Jak z rozmaitych spra:woidaii wyro:: 
ka, towarzystwo ,~Precz z aualfabetyznlem", 
któr.e miało byĆ ,vładzom so,vieckim przy 
zvtalczaniu analfabetyzmu pOlll0cne, urządza 
jąckursyczytania i pisanią dla niepi:: 
śmiennych, or,ganizując kółka naUk0\ye i 
związki do likwidacji analfabetyzmu (t. Z\Y. 

Jikprukty), nie potrafiło należycie wy .,rią~ 
zac się ze ,s\vego zadania. Działalność powyż 
szego towarzystwa schar;,; kteryzo\vał bardzo 
trafnie jeden z czołowych pracownikó'w kul:: 
turalnvch w Rosji sowieckiej, Epstein, któ::: 
Ty . w ~dczycie na temat z\valczania analfa~ 
betyzmu \v Rosji ośw~'ftdczyt między innelni, 
że prezydjum to\Yurzyshva "Prec.z z anaHa::: 
betY2mem" składało się prawie wyłącwie z 
ludzi, pracujących w najrozl;laitszych 5nsty::: 
tucjach i nie mających \vobec tegJ duść cza. 
su na. poświęcenie się sprawie 'walki z anal~ 

, fabetyzmem. \V dalszym, ciągu Epstein 
stwierdził iz towarzyshv~ ,tPrecz Z analfa:: 
betyzmem'~ . nie dy~pono\valo doborovrym 
ptrsonelem nauczyciels'kiul,a podręczniki i 
sposób nauczania były bardzo wadHwe. Cl!" 

la działalność s,oświa:towa ,. wspotnp.ian~go 

towarzystwa była niłd wyraz chaotyczna i 
odbywała się bez zupe1ne~o programu .. Kie~ 
rownlcy poszczeg6lnych szkół u.rządzali 
zwykle w swej Hzlelnicy ,tpolowsIiie" na 
niepiśmiennych, a kiedy uczniów nlitili 'dość, 
m.czynaHich niezwłocznie "kształcić~', ucząc 
ich nie tylko bardzo niesystematycznie czy~ 
ta6 i pisać, leczzIDuszają.e ich dt~ studjowa;: 
ma tak zwanej nauki obywa1"elskieir kt6:: 
ra., rzecz prosta, dla, ~t(,jącego na dość nI~ 

skim poziomie umyslowym, ucznia, była YI 
zupełności niezrozumiala. Jakie byłY wyni, 
ki podobnej pracy "oś\viat.) \ovej", nie trudno 
się domyśleć; .. absolwent. szkqly nie tylko.· że 
nie nauczył się porządnie czytać i pisac, ale 
pod względem politycznym pyl zupełnie d~::: 
zorjentąwany. 

Zupełnym fiaskfelD Skończyła się 'dzia~ 
la1ność oświatowa to\varzystwa "Precz z 
analfabetyzmem" wśród ~tarszej ludności 
wiejskiej. Starzy' włościa.nie nie chcieli sł)'::. 
szeć o nauce, motywując swe postępowanie, 
mniej więcej,w spos6:) następujący: ~Z 

jakiej racji ja~ stary człowiek, mron się u. 
czy6 czytać" skoro iJ.1Ój syn' jest niepiśmien 
ny? Lepiej uczcie jego czytać i p~a6, zakła~ 
'dajcie szkoły dla. dzieci, a :dopiero póZniej 
można będzie myśleć o ~,łikpunktach(' dla 
dorosłych. Nie trzeba uczy t starych, 'dopci­
kil nie nauczono dzieci". 

Odczyt Epsteina ilustruje W jaskrawy 
sposób panujące w Rosji sowiecklej sto8un~ 
ki. Przed J:dlku laty z niebywałym entuzjaz~ 
mem wszczęto \valkt!z analfabetyzmem 
wśród szerokich \varstw ludności =<:)3yjskiej. 
Ale już po kilku latach- się' okazało, ze ~ 
rodajne czynni:ki nie mają dość energji j 

dobrej woli, aby celu wytkniętego osiągnął! 
Szkolni'ctwo w FSSR. nie stoi na tym. podo 
mie, na jakim według pierwotn,ch planów 
staĆ by dziś miało. 
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rr:aga1 14 "paidzierruka. _ 
'D'nia 12 października r~ b. udało Slę 

p.Antonienlu SZ'wehIi sfinaHzo\"v'ać pert.rak 
łucję międzypartyjne) które już od dłuzs~e 
go czasu toczyły się w sprawie uhvorzen:u 
rządu parlamentarnego. Prezydent repubh::: 
ki podpisał JUZ listę nowego rzą:-

du, - którego szefem jest leader 
agrarjuszy czeskosłowackich, Antoni Szwe? 
la. Z ramienia czeskoslowackiego stronnI:; 
ctwa agrarnego weszli do novrego gcbinetu 
prócz tego: min!~ter spraw wojskowych 
Franciszek Udrżał, minister oś'wiaty dr. 141:; 
lan Hodża, i minister rolnictwa dr. Otokar 
Srdinko. Stronnictow ludowe (klerykalne} 
reprezentują w nowyln 1!ządzie: Msgr. Jan 
Sjramek, jako minister opieki socjalnej i 
kielownik minbterstwa zdrowia, oraz· dr. 
Franciszek Nosek, iako minister poczt i tele 
grafów, Tekę ministra kolei że1Iaznych Q4l 

trzymał w no\vym gabinecie p. Józef V~ Naj 
B1n.~, prezes klubu parlamentarnego czesko;;; 
słowackiego stronnictwa rzemieślnicz~o. Ja 
ko sympatyk czeskos!ow ... 1ckich narodo::: . 
wych demokratów .:wszc& do gabinetu koali 
e'yjnt.go minister handlu i przemysłu~ d~. 

f'randszeic Perontka. ],Unister Peroutka wy 
~tępuie· jedn9.k ,ynó\Yym rządzie, ·nie jako 
pa;rl~.mentarz,ysta, lecz jako fachowiec. Fa;:: 
~how(ami sa również minister spraw wewo:: 
nętrznycb J~n Czemy. minister skarbu pro;; 
łesor dr. Karol EngHsz, minister spraw 
zagrall. dr. Benesz oraz minister dr. Kallay. 
Rząd obcny różni się zasadniczo od wszyst;:: 
kich popr.zednich rządów czeskcsło\vackich 
tvm~. iż biorą \y nim udział również ndn;stro 
;ie} niemieccy. Fakt powolania przedstasl?1': 
cieli ludności niemieckiej do novlego rządu 
jest właściwie li tylko konsekwencją uchwa 
ly agrarjuszy niemieck!ch, któt,(&y na kon::: 
ferencji swych mężów zaufania uzależnili 
Bwepoparde dla nowego rządu koalicyjne::: 
go od przyznania 1m teki ministerjalneJ Po 
uieważ i; niemieckie· str;Ommictwo .chrześd~ 
jańsko:::społeczne gotowe bylo przystąpić do: 
czynnej współpracy zestronnichvami cze;:; 
skoslowac·kiemi pod warunkiem bezpośre;:: 
dniego udziału Niemców w nowym rządzie. 
przeto pos.tanowiono do gabinetu· koalicyj::: 
nego powołać dwuch ministrbw niemieckich. 
Leader niemieckich chrześcidailsko::społecz;:: 
nych dr. Robert MaYl'o::Harting. otrzymał t~· 
kę ministra, sprawiedliwości, a poseł niemiec 
kic\gostronnictwaagrarnego, profesor dr. 
Franciszek Spina,· - tekę mmistna robót pu=, 
bHcznych.. 

Nowy gabinet, nie bacząc na to, iż za 
.8ia'da w n1łm pięciu ministrów fachowców, 
jest r~dem wybitnie parlamentarnym, opie 
~a:jącym: się na trw'ałej i pewnej większoścI 
stronnictw. mieszczańskich. Nie ulega wątpll 
~ości;. iż chwila·· obecn'a, w życiu republiki 
;G~koslowackiej jest chwilą historyczn~ 
}!() raz pierwszy odistnie~la państwa. cze~ 
,g"k~łp~ckiego do rządu weszIiprzedstawi 
mre dWłieh' najpotężttiejszych niemieckich' 

-j:;o. 

.,ROZ\VOr·· Wtorek, dn. :r9 pa~dzIernika 

nR fI) liJROZWOJU .. 
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do rządu jest l1iewątpli\vie sukcesem pań~ 
stwowości czeŚlkoslowackiej, tworząc jedno 
'cz~n:\e warunki ·pomyślnej konsolidacji 
państwa pównieź pod względem narodowoś~ 
ciowym. Dla· życia parhlfi1entarnego Czecho:; 
słowacji doniosłe nad \vyraz znaczenie po::: 
siada i ta okoliczność, że znaleziono no\vą 
wiekszoścrzadowa, a tym samym osłabiono 
pra"wo. V\ryląctnej~viększc:śc1, z którego do::: 
t y chcz as kO~"pYstala koalicja sześciu stron:­
nictw czesKoslowackicb. 

NoWy gabinet p. Szwehli jeszcze z jed 
nego względu zasługuje na specjalną u\vu:) 

gę: jest to. pierwszy parlamentalrny rząd 

czesKosłowacld, w którym udziału nie biorą 
socjaHśd •. 

Do opozycji, obok_ stronnictw socjali-

• 
acji 

Stvcznvch zaro'\vno czeskosłowacIdch 
o nile.nd~ckich \vchodzą narodowcy 
cv i niemieccy socjaliści narodowi. Co 
c~v stano\viska slowackiego StnJilIllCJ;Wił;' 
do;vego (HHnkowcb\v), to zaleźne jest 
od opinji . prezesa stronnictwa, . posla 

. ki, który, jak wiadomo, chwilowo bawi 
i\meryce. Sądząc jednak z przebiegu 
,ya1} między prem jerem Szwehlą a 
wic~(~ami ludo\vców słowackich, 

przypuszczać, że po powrocie I-Ilinki z 
ryki ze Słowakami osiągnięte zostanie 
~lmienie. Nie jest więc wykluczone, iż 
wkrótce na miejsce jednego z mini·strów 
chowców< do gahinetu p. Szweh\i we 
przedstawiciel ludĄości ~towackieJ. 

Spostrzeżenia, uwagi. i eyfry 
(Od berlińskiego korespondenta) 

Berlin w październiku. czek, które zamiast piec się przy lrucnni, ·ru<, 
Temat \vszędzie aktualny, nabiera produktywnej pracy poś\vięcać czaS i ml~ 

jednak w każdej stolicy, skupiającel najroz.. dość~ wolą zarobko'Yać, ulatwiiając,v ten 
maitsza ludność, specjalnego znaczenia. trsposób życie ~~bie i mężowi. Jest ·to nieja:# 
Stwierdzono, ii lJad Sprewą, np. ochota do ko posag tejdz,ie\yczyny. 
ożenku iest wielka,. lecz ochota do rok\vodu Jednocześnie jednak notują \vladze 
nie mni;jsza. cIekawy fakt, iZnędza mieszkaniowa zmu~ 

l\t1imo drożyzny i przerażający brak sza częstokroĆ . robotnika do p:oślub ieni4 
mieszkań skojarzono \Y Berlinie w t". 1925 swej gospodyni~ u której wynajmuje pokój. 
35,100 mdżeńshv, rozwiedziono 8,000, pod~ Małżeństwa jednak takie npokojowe4

' w ca~ 
czas gdy w 1913r.było tych rozwodów lem tego !3lowa znaczenuiu, bywają niezby{o{ 
:1,600. Kandydatek małżeńskich ze sfer ko::: pokOjowe i kończq się niepokojąco szybkoI~; 
bietniepr.acujących znalazło się 8900. Tuż w pokoju urzędnika .. rozwodem. \V dz1e1lif~j 
Za n!;emi wymienić nale?y kobiety pracuj~., cad} robotniczych, gdzie rozwód był czemś~ 
ce w bankach i sklepach w liczbie. 6,800. \V zupełnie nteznanym, stal się on obecnie,~ 
przechvieństwie jednak' do swych koleżanek. modnym objavf(:.'m. 
paryskIch. l;.:tÓi'e mogą nadal pozostać w Na tysiąc małżeństw bylo \.,., 
swynl za'~lfodz:ie pr~, biurku lub za ladą~ ku \v tych sferach 200 rozwodów'. 
muszą niem.ieckiepxacowniczki handlowe bywa także, iż małżonek, ale już W rTn'·n,..,·., 

zrezygno\vaĆ ze swych · zajęć. Pracodawcy niej części miasta; ma za sobą dwa, 
tutejsi nieufnie odnosaąsię do pracownic małżeństWa. \V ówczas urzędnik oj~n·u,r<;:~lCliI 
zamężnych i zaledwię 2 proc. pozostaje napomnienia sypie na gIo'wy kobietęk. 
przy pracy wdoIDa'{b: towarowych. Lepiej Inny obraz zupełnie przedstawia 
natomiast powodz:f$ęrobatnicom w fabry~ 'V dysfyngo\vanej dzielnicy Berlina w 
kach, zakładach p.nemysłowych itp., gdyż .r.ze urzędnika dającego ślub. Elogancki, 
~zefowie ichzupelnie.uie protestują prze., szy pan o shviejących skroniach, obok 
ciw małżeństwu. Jęst tych robotnic berHń;: mloda! snlukła Q,sóbka, bardzo piękna. 
skich okOło lO~556. z których większośĆ roku nik wie od razu jaki dramaf się rozegrał 
zeszle.~o wysze·dł~zamąż, 'dotąd. ze służby donlu tego starszego pana. Dotychcz 
jednak nie została· zwolniona. Robotnicyże~ towarzyszka, z którą ów pan przeżył' 

. nią s.ię chętnie z dziewczyną pracującą~ wę życia i która zapewne· ciężkie 
gdyż podwójna pensja umożliwia im egzy:o dź~gała wspólnie z mężem, poszła. w 
stencJę.Z powodu szczupłości mieszkań nie stawkę _ Pan ~~starszy", obecnie "młody"; 
rn'0gą ja·da~ 'v do~u, lecz owa po<hvójna decydow'ał, iż miejsce jej zajmie ,~ 
pensJa POZWala 1m stołowaĆ się poza domem selka''', której dotąd dykto\vał listy. 

Nigdy pOdobno nie bvł6 w .. . berlin;: ona jemu dykiować będzie ... swe 
skich 'wschodnich i północnych '~~inlcacn Przypuszczalnie by~ają i wypadki 
robotniczyćh tyle jadłodajni niti obecnie. ne. Ale ponieważ wszędzie i zawsze 
Ten ame.rykański zwyczaj "poczyna: zyski~ na byĆ sprawiedliwość __ \vtec 
.wać coraz więcej zwolennikÓw ~ ~olenni-:f tak będzie. 



D I.PBj. 
rr.lęł~nfb.. @d wlau.~o ko;respMild&J1ta ,~Pt,~W.ł)j.n 

Wars~~at ·19. 18. 

Dlaswoith ~ be2karno$t~ . i 
JĄK $~ą llOWIAnUJEr~IY KA.RA ~lWJl:SI:ęf.F~ 

JiEGO WIFfZ.lli.'.N.lA .2;A~WIERDZ. ON.Ą .PlU.1l~ .. S.~4. Ol 
NAJWYŻSZY NA JARA .~STĄ.h SKA,Z,ł\NY ar.-
DAKTOR "GLOSU,Olli

! p, W', S:fil"IC;l'YŃi~I 
JI,Ą BYć Z t.ABKl . 2N'l:A RZEC21'PO~'$ .. 
Lfr;cJl)A1tOWANA ąpQV. 

Em~gratla kOmuni$tów~ ) 

\V clu.gu o~tatnich kJku ani uuali się -do HtJI'41 
ez!onĘ,oł,,,ie zanądu kasy ChOl'Yt'h w \Var$zaW~t: 
wy.bitni {lzlala~·re komuni3ty\:'zni. PrHszyflskL Kr~f:a 
.J,.hn;J.f,iJ,. Dra-z Wlcept'e'z:;,s za. nąd u, \Vajnoor-g f 

r 

Sanacyjne metody.. f 

Dopiero o.])e·crue uja'\vniło s.ię, iż WQ}ewod.a.j'po­
lll-Qol'~i p. \Va~h{}wiak, nIe otr2Yll1alurzędowę~ (to 
komeniu, usU\vają\:{;'go g. o 1. z'f'.,jmo\yanego przipz."?ll 
stanowis.ka. Jedynym dG\V<.,dem dymisji było :p'r):l~· 
ceni€' opróżnjenlazajmmyanego przez p.\Vacbo~"'h­
ka miif'.Sizkania na rzp.tzgtm. ~n(}di7.;i.a.n{}\Yski.ego,! in:> 
1'y rozpoczyna:( dni-em dzislejszynl Ul'zęd·{};\~·ante. 

I . 

fos .• Zdziechowsk~ li mB!fSZ. iłot{1ł~· .. 
Dzg: zł.·ożył m~l's·z. Ratajmvi \vi''Zytę pos. Z{bi·ę-

~w~. i . 

Konfiskata.l1ft .,Gazety HzemfeślnitzęBU 
NT. 35 "Gaz-aty RZ€tmje~rlliezBj" (orgĘtn C~ 'T. 

Bzem.) wstał skonUskowanyza artykuł pt .. ~C?;y 
al'Owo p. pr(':i~ miin.is-tró",- to plewa ?''. 

Przeciw pojedynkom. . 
W Kraik<YWie obradujący 2'ljm;d delegatóW (\ł'­

ganiza.c j j }re tolieki.eh ar~hid,jecezH krakoWfSk.i~j 
~yjął ''i' trveć;m i ooi,a.fln.im. dniu obrad Jednd1nrśl 
ne wnioski, o~'racpwane prz,n piJ'S.Zicz.e.gólne se4k..cje. 
Między innern; uchwalono energiczną olwon~ nie­
na,ruszalJ:1.OŚcI ~akramii?'ntalnego' zwią.zku malżeil­

.Bik.iego, or&z sta:Z::.owcze wystąpienie przeehvko "PO­
jedynkom i uwl.ae2laniu crei lu<ł7.ki~j. 

Pod sąd dorafny .. 
Dwum kmnp.a.nom Zieliń-skiego oomvQdtill<mo 

ju2 poz,yt)'iWnr wspóludział w na.pa(l:zie bandY..:k1 ffi 

na sW,ep przy l!l To\varorwej. ~a tęj r-.Qd.l5;ta\vi'f·' oba: 
s-taną niebaw·e.:u pl'ZOO sądem dorainym. . 

\VTaz z nimi przypuszczalnie St.11lE\, ta.kże 
przed sądem !kraźnym Ra.czyńs.ka i Śliwiig}~ai, jako 
oskarżone o św:adome l.lkrywanie Zielir'isk i ego . ~~l.ed 
pościgiem policyjnym. 

Skazanie złodzle!a skarbu pans~wa 
\V dniach 00 10 bm. warsza\v'Ski sąd Okrę.gf)­

wy roz,patrywał sprawę b. dyrektora Q,kręgowej 
riy.rekeli robót publi.czny-ch Hend.zelewlcza, wtc.e~dy­
r~ktora inż. Ulej sIt jego <lraz dOSt..t'\;f'Cy maf.e1rjałów 
budDwlanych Hirszfelda .. oskarż.ony-rh () rładu~y­
cia na sZok-odę ska:rbu państwa. \V dn~u 18 bm. 1a 
pa<'U 'wyrok~ skaznjąry dyr. Hendzelc\vlcza, na ~a.­
}:,ł:łcenie strat poniesionych przez skar:) p~l.ństwa 
w wY8oko§d 2H!·iOO złe·t.ych oraz pól rnk u więzi~­
nia. I{a;ra w;~zienia '{.{}stala d:ar-o,va~"t 2 ł)()\Y<h.1.u 
pr.reda\vnie.nia. In1. Ulejski o!'az Hirszfeld; z.ost~li 
lJilll~wjnni eni. 

Sprawa. Trzm.~~ewsk,ego w sądzie 
Iłalwyilzym. . 

\V llulu 1:;; bm. Naj\yyi.szr sąd wojsl&:owy W 

aladz.i1? gen. KrzemiI131dego, gen. Sz.pak::;i\.vski "go 
i TlUłk. S,koTsidego uchylił Skargę ape1acyjnq Dbroil 
cy Jab6jey śp. Huherta Lindego. sierżanta Trz~i~­
'lfwśkiego. zatwlel·dZ3.ją{~wy:rok 10-1etniegt)! Wlę ~le 
~ wyda'ny w. I-ej :nstan('ji. \Vyrok ~ądu~ajwyż· 
~~ jest oot{ł.t.e-ezny.· 
~ 

" I 
Wystawę Gospodarsko Hygjeni~ną W 

Łodzi 
Al. Kcjchuaald 78, 705, n, Je Targ .Kzenf;tEslii1czy. 
Koncerq, - R.dłQ- KI.. Wjfłtt. I &fobr .. 

. 19 pazdziernika 
e 

m" 
.k~a libacjęzapłaei; .• m,arsz. Piłsudski 
własnego korespondenta "Rozwoju" M .. ) 

,. . W ~!Szawa 18 .. '{0 
\V'-czoraj ogo(,tz.$~%fi<.rllno, w 112eiągu nr. ,{G, 

{J,ą.:?ąeym z \Va.YfZf;i\yY4(jf ,1)ru.~zl;;:own, Vi' \vagonie 
Ul \d. po~r!J.ł ~{}}}ój~t\V,) Wy5~rz,aJem Z ;'t­
wolweru n~ejąki; Jan1\i!~jQll1~ ktÓTy \\" nQcy z . 15--t6 
PIIl. zam-ordowal ~,\",'ą ~e.lofj~. P{:.::zukiwanvon 
był prze·z pOlicję} Ę,-t4ra ;~"lała za nim listy gOńeze 

Przysf.ł,'Q1()lJójcy ~-e7.iono list~ adresowCliny 
- ą ." łiił -4 

do rna1I'Sz.·· PiłSudskie~'. List mwier.ał wyjaśnien~ 
.te Mtdjon popelnia samohójs-two zpowoou zabój .. 
stwa żony. Dalej pr-ośJję, aby n:t3JrS.z.PHsudshl 
ul'e-gul{)wił.i ra-cI1unek -na zi!:. 100 -za liba-cję, . którą 
Ba,m(Joojca wYP"l'awB przy lJdawa.niu kom€lnuy 
~,Str2elca" w Ku.beliS'ku pow. Szczucz,yn. woj. Biało 
sto(>ki:ego. 

• 

iałor .. · UkilałJ ~i~ o~~liały II Itall[12. 
DoW~Z~ niemi h. oficerowie armji czeskiej 

a 
Be~'n 18::10 (tel. wł.) 

Pisma niemiecIą~ donoszą z Moskwy, 
że władze sowieckie;lia, Białorusi zaniepoko 
jone są ukazaniem .śię" oddziałów po'\vstaii: 
c;zych na terytorjumgiibernji m.ińskiej· i ho~ 
melskiej, \y okręgaCh; mińskim, iJhumel1ski111: 

borys()\vskim, bqorujskim i mohilewskhn. 
Oddziały po,vstańcze liczą przeważnie '25--
30 czlonkó,v, sądohrze.uzbrojone i znajdu-' 

1'i'JP3QQ -

ją się pod komendą byłych oficerów armji 
carskiej, pochodzących przeważnie z wlO1 
ściaństwa· białoruskiego. Powstańcy działają 

pod hasłem wyzwoleruaBialej Rusi z. pod 
jarznla komunistycznego, oraz ustalenia ,via 
dzy narodowej. W okolicach miasta Sienno 
odbyło się starcie oddziału armji czerwonej 
z :oddzialem powstańców, na któl.'ego czele 
znajduje się kpt. Ri'ab"cewicz, 

ee 

ŚPÓ II 

Razem .z nlm b-ył 
~erlin, 18::10 (paf) 

1\ a nabożeństwie~llłobnen1, urządzo::: 

. nem przez Związek żołnierzy fronto\vych 
Rzeszy "KyHhauser" z powOt~U śmierci pulko 
von Hoeringcn, który był prezesom tego 
Związku,' zja\vił się prezydent Hindenburg, 
choC wlladomo bylo, iż będzie taln obecny 
\v charakterze urzędO\'iego przedstawiciela 
ekscesarza \Vilhelma ks. Oskar Hohenzol:; 
t 

u 

Jer n, który 'św1ezo zapls·ał się w panUęci 
wszy-;tkich prowokacyjnem przemówieniem~ 
wyg}oszo11cm na kongr:esile Żwiązków oj:l: 
czyźnianych \v Norymberdze. Opr6cz p:rezy 
denta Hindenburga zjawił się na nabożen~ 

stwie n1iru.ster Reichswehry --- Gessler. W 
czasie ceremonji I-lindenburg siedzłat obok 
ks. Oskara. który złożył na trumnie wieniec 
z literą ,s\V". 

n 
III 

ZI 
'Spółwyznawćów \vzbr&nlają Slę dostarczyć 

Wilno, 18==10 (tel. wł.) 
l\1ięazy studentami medycyny tutej;; 

szego uniwersytetu chrZeścijanami i żyda;. 
mi doszło do zatargu na tle dosrarczanh:. 
zwłok do prosektorjów lekarskich na u ni::: 
\versyteckie Stefana Batorego Dostarczane by 
1y dla ce1Ó\V lekarskich \\~ylącznie zwłoki 
chrześcijan, żydzi bowjem odma.wilali dostar 

_m"' .. 
iii 

I P 

CZftll1U zwiok. Studencl cnrzeŚCijanlle po~ 
nowiU . wobec tego nte wpuszczać z dniem. 
dzisiejszym do prosektorjów studentów­
żydó'\y, o ile ci nie zobowiążą się dosta~czyc 
S trupó\v żydowskich,t. j .. liczby odpowisj 

dając.ej procentowi słuchaciów żydów na 
wydz,1ale lekarskhn. 

5' " 

li SD ie 
gdańSkł80 połskiego artystę -

Pisma lliem\eckie mil0zą o jęgo poehod'zeDiu 
Gdańsk 18-10 (pat) \V ystawa obejmuje wszystkie nl.errmi szty.aay ! 

\V ubiegłą sobotę odbył sięvr Gd,,'lllSJ\:.U um- ok(}lo 100 rysunków Chooifrwiec:kiego. 
czysty obehód 20D-nej rocznicy urodzifl wIel.tiego .Calił. prasa gdańska zam.ioozcza z tej okazji 
sny&ty gdańskie-go ryi{)i\vnJ.ka i malarza, J.).,run:da artykuły, po.śWięCOlOO wieLldamu artyOOie, pomija-
f!wd{)\v iecki ego. Z t.ej oka'zji wmurowano w ścia- , jednak zupełnem milo1.eni(!lm polsikie poohodiz.enie 
nę d<>Plu, w kt.órym urodził się Choo1Qwi-e-ck1• tabU" Choo.o'\viocki€g{), \vmal\iaj~ w czytelnik6w, ź~ 
c~ pamiątkową. a r{nvn-ocze.śnie dokonan,) w IDU3C:" zn~kom~ty Qrty~ta był niemcem. 
um miejskiem .otwarcia . wy5tawy dzieł. Chod<:1'\Vlf:C Jedynie .,Danzig:?f Volkstimme" atwier.c1Ja. pol~ 
kie2'Q. W" otwarciu wystawy wzięli udział członk1- k'Oś.( Chodowieck~0g{J, pisząc m. in. "Ojdoo jego by: 
Wie'- Senatu, posłowie do Sejmu, wysoki komisarz polakiem, matka PQehorlz!ła z rodziny francilski~:i~ 
11'g'i· Ną.rodów, pfzed5taVriciele władz miejsoowych ~amz.a§ artssta uważa.ł się raozej _ poleka, nit 
llSuk.i i ~ - niemca"" 



Kcwel w pazdzierniku. 
". Teodor Roosevelt, prezydent Stanó\v 

Zj~~zonycht wybitny polityk i głęboki 
.yśliciel polityczny i społeczno - obycza:: 
}ówy, w książce swej ~,Życiewytężoneu oso== 
tlny rozdział poświęca nobietnicorn i viykona~ 
mom". W rozdziale tym czytamy~ 

,,Istnieją zawsze politycy skłonni z 
jednej strony do obiecywania '1vszYRtkiego 
ludowi, z drugiej zaś do spełniania wszyst::l 
kiego dla stronnictwa, czy grupy, zachwyce:: 
tli i śmiejący się ~całego serca. z pO'wodze~ 
nia swych wysiłków w celu ogłupiania 
pier,:vszego i służenia drugiemu. Otóż nie~ 
tylko politycy tacy powinni być· uważani za 
nikczemników, ale potępienle to po\vinien 
'dzielić z nimi lud omamiany. Czło\viek, 
'który przyjmuje, CZy' wylnag~], niemożHwych 
obietnic, nie jest mniej winny, niż polityk, 
który świadomie robi takie obietnice) a po 
tem nie dotrzymuje słowa". 

"Książę" Machiavellego mÓ"wi: 
Nie trzeba dowodz~ć, że prz~ytoczcny 

powyżej głos, znajduje wierne odbicie w 
stosunkach naszych. 

Wprost menlożliwem jest zliczy6 
~szystk:ie te obiecanki, albo t. Z\v. po polsku 

, ł,gruszki na wierzbie", które krzykacze 2; 

tak zwanych partji chłopskich wypowiedzie~ 
li~ wypowiadają i wypowiadac będą. g'woli 
omawiema chłopa, obiecując mu nawet to, 
eo jest do spe!nienia nieTtlZ niClTIOżlhvem. 

Każdy z nas doskonale miał moż~ 

nośĆ przekonać si~ o prawdziwości PO\vyŻ:l 
1łzego. Każdy Z nas słuchał tych obiecan;;k 
nieraz, a słuchając, w duchu, litowal się nad 
głupotą tych, którzy machiavellskie da~wki 
krzykaczy partyjno - wiecowych, z prosto~ 
~ pTzyjmQwali, nieraz na~et rację ilU przy~ 

imając" 
~ Przytaczając powyż~ze zdania~ od 

początku do końc,amiałenl 11a myśli part je 
~hlopskie, które żerując na ciemnocie i m~ 
ralnej . nędzychlopa, z łatwością oplątują go 
swemisieciami, \vciągając w krąg intryg 1. 

9rowadząc nad taki brzeg przepaści, poza 
którą stoi już wielki cham - bolszevllzm. 

I Rozmaite Bryle, Led.wochy, Dąbscy~ 
\Valerony i inne \Vrony z Dziduc.hami, to 
właśnie ci książęta Mach:i;avelliego, ci polity 
cy, których na myśli mial Roosevelt, ci 
krzykacze partyjno -..,- wiecowi, o których 
mówił wód~ Izraela, 'chOĆ zastosował to po::: 
wiedzenie do żydów ,tylko. 

'- Nędza moralna i rimyslo'wa tych 
ofiar, które się dają powodować krzyka? 
czom jest objektem baidzQ dla hijen chlop:: 
~kich. odpowiednim. 

Ostatnio jednakze 'daje silę zauważyĆ 
pewien zwrot lia· lepsze. Chlop w obiecanki 
zaczyna nie wierzy6.· Odnosi się do nich po~ 
dej:r.zliwie i ostrożnie. Puste słowa ~t wiatr 
nucane, nie odnoszą skutku. Czer\vońce S~ 
wieckie się skończyły. ŻX6dłozłote wy:; 
'~pało się. 

. ~Spastrzegli to "obrońcy chłopsey". 'U$ 
~~.. n·a alarm, zagrały surmy bojowe' 
krzyl;~iI R.atł. w :ram;, postanowiono wy~ 

łote 
byt 

sIaĆ B1{yla:··l·· iJasia K~tnad:);jczyka do .t..>\meryt? 
ki po dolary. :Przedtem jednak zgrunto\vau':.). 
czy grunt tam 'będzie podatny. Okazało się, 
że rue. Prasa 'polska \v An1eryce domągala 
się wręCZ1 'by rząd Stanó'\vnie wpuszczaJ 
komunistów do Anlel·yki. IJlękH się. Poje;" 
chał ktomny; Cieplak, b, poseł do Sejmu 
ustawodawczego i to·w. Zuła:wski. 

... Ąby . zaś . zabezpieczyć się, oglo8zono 
na wsze strony,",że HP. Marjan Cieplak ,nie 
jedzie z ramie~ia strcnnict\va chłopskiego -
jedzie sarn.jało czlo'ivie:k godzien zaufania". 
Tak naplsa~tłust'il dru1dem. Ohaj •. opie~ 
kunowie'" wylądoWH i w An'1eryce 2'-go paź~ 
dziernika~ . 

. "D?le~ C'b3C9.§fOski" na powitanie 
tak ,.znamienitych·' - zdaniem pism lewico:, 
wych - gQ§ci, pisze: ' 

runo. 
te one jstotn~e pokrzepia.Ją na.!ł, WZllii],' 

niają moralniej spajają silniej. Niestety 
tak nie jest "gdyż partyjni apostołowi." 
Polsld tylko nas ·,tpz;~ijają i nietylko' 
nas~ ale \v Polsce :ifJ~~foŚĆ mącą... 1$&" 

szcdolary. Nie chcą ~zrozumieć, ze 
nas, dla 'wychodźt'\va istnieje jednak' 
ska~ jeden nzród polski i jedno wycb; 
dztwo porskie . 

Raczcie ~..Jęc rodacy, bo 
Polski rtiegodziwe ptakr'. 

.: I w taki. słuszny, ostrzega'wczy glo 
odb~y\va SIę cała pras:a narodo\va w Ame 
cel Ostrzega przed ,~niegodziwymi pt 

Ob" k-!; 1-.:' • b"·" .. , .... , lecan.l 1 "grUSZA! na Wlerz 1e n~~\ 

acl!ary na \v)'Wrotową agitację, - bo zd~.'~ 
ni~\m ich: mundus vult decipi, ergo decipila-.Z'l 

,?Nie . mielibyśmy nic' przeciwko tuu1 
podołin~nn zlotom, a n~rwet cieszylibyŚ~ 
m-v sipz,'nich· <5 d vbuśmy' mieli pe\vnoś~, 'łoi~, , b ..I .,"t 

Adam Grot CzekalskJ. 

Zakon Martyłłistów 
Wiek XVIn był przełomowym w dJzj.ej~ch 

l'Ud~,kÓści. Absol~~yz,rn rolitYCzilly poc.zął się chwia·5 
w sl\vych posa.~łi; wzpoczęlo się 6;zukan' e nowych 
dróg, no\vych ram spoleC':mych. Powstały w LUn 

SIJOf'Ób chaos poczęła wyzyskj,wać skrzętnie m.a,;() ... 
r:.Blja, g10SiZąlCa powszechnie, iż posiada be>zpoś!:"OJ­

nit.· cd "WielkiegO' Budowniczego" - Boga plany 
przeDudO'w-y śVli.ata. To też. zawiązuje" sIę Sze.l't'g 
towa-r.zystw WOlnO'llluJ.M&ldch powsUi.ją pi.~zeróż.2e 
Z\v~ą7ki ma....~f1skie, przewaz·ni.e zresztą we Fran:'!ji, 
ówczesnej kolebce \yszelakich no'wych Ma€I. 

Zja\viają się ludzie, niewiadmńego· ezęstolr:(,Ć 
poehcłwzenia i, operując zręcznie fl'azesami, zjedny 
'<"\Tują sobie naJ,\Yilyc..1} zwolen;ników. 

Jedną z ta,k'ch niewyraznych ooo-bistości byt 
Maftine"} de PBsqually, z pochcdzania. żyd hiszpań 
.B'ki, kótl'Y \vyplynął na \vidiownię publ::i.cZIl& w 1'0 

ku 1767 w Bordeaux, we Francji. PrzeglZłość jB'go 
Gkryv;a tajemnica. Wi!8rlomo nam jooyn5e, że ut·!'7.J 
my-wa.ł konhk~ ze wszyStkiemi lo~~ Iflasoii'Ski~;' 
mi w Europie i, wylądowaWS!Zy wroozciew Bo:,de 
aux, rOizpoczyna swą pI'8.iCę na-uc'zari~a.,grupując 
wokół sieme żądnyeb· w:ted.'zy OO~,piÓ.w ... W UClZbie 
tych ostatnie.::: zl1:ala:Qłsię Lud:\vik K1a.udjuS!z {le 
SaiiIlt :Ma r,Un (1743-t1803), Fmnc:uz, CMowI€k ni~­
z.miernie zdolnYl jeden z vviękBz>y-ch umysłów fiI(JI7.-';­
ficznye:h osie;mna&tegosiu1ęcia. 

PO<Cizątkowo ·'ivsp6łp.re.cuj.e z Martinoo'em de 
Pasqually, orgml:,z,ując łożę lllumina.tów, 'która i"'d 
nakże kr6tki wiodła . żyw.o;t we FraDJCji,bo zale­
dwie sk:dem lat (1767~lti4)~ NsetępThię ilumdni7illl 
roopo\v.sze-chrria się w ~ooji; gd:zie OSl.ąga, swój ro·z.­
kwit w XIX ,Yieku.Wdobie ohoonejnielioz.ni . je­
go ZfWclennicy l"OZ!':ZlU.cerus:q· :po OO:ły:m świoc:e, a..ą,j 
wyhitniejszym pl"zedstaiV\i.crelem których jest pir~'l';Z 
rosyjski Dymi,tr i"Ve-reMc~ij. 

Po śmierci Ma~·ą. d~ Pasqually w r{jka 
1774 Saint-Mm'tin ~jna sz'likać no\vych dróg. 
Studjując dzie;ła mi-sty;ka . Jakóba Bccbma, dcchodzi 
do nowych kClleepcjl filOl'liÓfic:gnych) ozego rezulta­
tem. jest zalo~c>nie p~ Zak<)Uu M"al'lf.ynist:;"N, 
związku m~tf;ńskiego} l!.tóry . różni \ . się od inny~h 
stowaiI"z,}'lSIzen wiQfnomuJ.rurs.kich . tem,' że na. pierw­
~'m pla.nie stawia .śC:ial.e studja.· wiedzy· tfia}emr:nj, 
~ając wszelką akejęreWTIllę<tr,mą. w di1Jied'Zi1]~e 
polityki luh pracy spoloomej. 

Lec,z i ten Zakon me P.l~M· dlł:ugo: po 
kilkunastu 18.lta,eh is.tn7.enia zan3tka .zupsłl1lf.e. 

OdThC< v,;kmy ZiO'StaJ: pod tą saID1ą IlaZ'Wą w r0-
ku 1887 pr;z.ez dokt0<1'I8. &causse, ~eigQ pospoli­
cie ~ pod imienłe.m Pap~ we Fl~;i', iJsiedrlli.bą 
~ w Lugdun:le. 

Cele sw-e Zakon u}muje w t~ Jl'\;1ID!ktac:n: 
1) Rmn:t~a.cjs. Istoty Lwbkdej ·60. Mc~t(y 

~ po.przedni:eJ, 
!}~.~dO·~· 

3) Uduchowienie loozk-Ośc.i. 
!~Za.kon poleca SWy"111 członkom, aDy rozpo~ 

swch.niali jak r:ajbardzllf:j. jego. Th."l..ucuvnJa IDoradi!le, 
socjeilne i relig:ijne~ aby tym sposobem Pr'z-yczYlrd 
się do regeneracji rod!zaju ludzkiego i 'Rby nap']..,; 
wrót na 21iemi przY\\Tócić zbiór \ysz-ystkich intere­
sów." fooeracji wszystkich narodó'\v, z.łą.c.zerue si~ 
\,",szyiStkich kultów CJzy wyZiIlaii i soltdarności I~ 

w~chner. ' "' 
Tak okreś~ bliżej z.:t.d,a·nia Zak{)fnU statut M!~ \ 

tylI1is;Lów. AozkO'lwiek pJ.spoUcie głoStzą, "Brach" 
() swej apulttyeznooci, jednakże, jak wi'<1zi!my, >;:8 
t}bcą' o· Jest im kwest ja federacji w-szystkieh D3Jpod1W' 

lvv1ł~znań religijnych. Powobne haEłia glDSi m • .,r .. 
Lleż .' międzyna:rodówkL kiOmUI.TIs1yezna: SpoityKa,"; 

wy t~m, jak i tu: dytyramby na CZ€Ść "bl'aterst'va .. 
ludóW'" i Z.jedll<{!(':~r.Ja ludzkości p0d Slztail1.darem jed] 
nej i:eligji ,- ate.~ZiffiP. Boć nitHY1,a:ra i zaprze~lĄ.-,!, 
ni\: ~~1;nienia Boga jest też swoistą. religją....·1 

',Jednam S10We'In w id-ookgji· s\vej M:a.rty'ni§cl.~ 
i-dą 1fó\VJlolegle z id.·eologją k0illuny. PluS€lffi' I"h ~l 
wił-JIqm iest tylko dalelw',yzi'{}CZllD§Ć; gdy komiuHl 
n!).r~u~:a !ud,z,kl}ści sw·e kOmUil[ljfY drogą g\Va,.ł,tQWD 
d!rogą I l"6!wolucji - J\Ial'tyn:§,ei koncepcję \'\<"Szecll" 
lu!1":k~go rjedno.0zeni,a. odsuwają na dalszy plan~ 
d'.:zą 9~') ni€j pr:ue'Z . e\Yolucję SlpolecZll1ą. 

~ł6vllnOCz.eśnie '\'\ielką ZiaS1llgą Za.k.O'llU 
l:id~~~q,ś{,i jest . fakt nirprzyjmO\Yalfiia na swe 
ty·stow i - . podczas gdy inne ugrupOw3:n~a 
sk" ~ p'frlzeżYW::lją :fazę zale'\"lu żydQ\vski,eg'o 
je:1Bn ifZ'I'a·eIita nie m<cźn poSJz.c,zycić się 
de: lo~y Martynist6\v. 

'V Pols{};) Zaik(m i8tnie.,!~ od nIedawna. W 
hie obecnej }Nlnak liezy lUZ sporQ cz!onkó\y, .,..,,1.1-....'11'<',", 

t'.:i.ircyc~ się prawie z ink!lektuaIistów, 
kLin y.cn ~ystawi'ed'za ezot(trycz.na SZ€lf'ZCna przez 
~ę 'pf<Zted.stawla więk~ze 1illaczem~, r.,dźli eks·perym 
typołityczne. To też lVfa,r'tyniści nie 
udzialuj' w polityce poszcz-eg61nych stronnictw. 

Na c'Zele "Zakonu stoi CzesIa1-Y Czyilsk:,m5a] 
ją~ y siebie "dok·to<~em·; i z:n-arty pod egwtyc'" 
m: c: nem. "Punar-Bha\vy·'. Pelni on fUnikcje 
raln€.go ·smvere.nnego delegil:ta Zakonu Mad"t~,.....".Gf,r'\.W' 
w Polsoo. '. 

Chooiaż, jak. ~mł'(łlm,Ma,rly~ 
Wył ~ź.ne, piętno międ:Kynarodowe, jednaldJe ~ 
mniej ?zkodli wą placówką llliaSIGnską. 

Ich 1@Uhn8. rola w g,połoozeństv,"ie nasz.ym 
lt'~ na. ~ iŻ mp.bijaj~ W l'OO0ią.ch ~lemt:DIl~.~!łłl 
i czystą.; Wliąn'ę w Kośc~ół, zmuSlz,a;ją do 
!)ia vl~Wiieeie ahatr-akoji2 00 ~ejedlJi.')krot:tłie 
się lmdźcem do fa.laJTh9j w swych ~k'fl;tkach 
w·aryL .. 

A ~, gdzie s.iedliskoswe obier»e m.Qf\V1~liira,i'l 
l'DZPll~l:na Si, ~ł~ltH'~f 



tu 
Wielkość J. upadek Jerzego\R-

d:f 11ś011: IqJeji$<e<J1.,r~C • w tyanz.eskraoo{J!l1ym SlaIDooho 
<f4de,," JOOitc~(c~tl1iegoc wieczoru P%OO uciecbką 
byl"w krusyn.i.e i wye;h~c zabrał w s-obąiwa. 
po~lf-ele i 2 płę,szcoo wioororowe: męski i dam~ki. 
rwlfiei~~iu d~~ktYlwów,którzy na dwiQll'cu Ly{}ńs!i~im 
c:r.yhali J'łIa .kapDt.a..na~ :i:H.'i2'ie:puś~ili el~anckieg'J pana 
we f,raku;nj~ ~W'róci'Wszyna niego żadnej uwagi. 

Wlelkie wra.renie zrobiŁa w· Paryźu wJadł}­
m{)ŚĆ Q ujętC111 pi~zestępcy Reme'a, poozukh"auego 
przez" 80 urzędóvv' francuskich iz,a.granic·Zinyt~~: 
tJWan-ego l)1"zez wszystkich "czł:a,<.,riekie,m ostu mas ' 
kacłr'. Nazwa ta słusnlie mu się . nalet.ala, gdyż 
byl on prawdzh\'ym arty,stą w sztuce odgrywania 
rozmaitych ról. Bywał on na,przemian t:raga.rJ{~m; 
:tandlarzem, ofke·re.t:!1, wszelkich szarż, konsulem, na 
wet le,karzern nadwo,rnym szacha pel!'skiego.R~zul 
tatem tych przemian są 4: mi1jony fra.ncuskic)l 
franków, które Reme zdołał \vYfl1d!zićw mi8lStl.:!11 

lIaucuskicll i kolD\njRch i w sumie' 102 lata więzie 
uia; na które ",kazały go za,ncznie rDZimaite SB.tl/. 

Ge01'ges Reme lXl'ZPO'c,z·ąl, Si\va. karle-l'ę żyC';iO" 
wą od posa.dy akrobaty cyrkowego/) i ta okolioz,J:ość 
przy:czynHa się, znakGmicie do t~go, iż 2ie 102 lat 
więzie-nia, na kt6re był skaz,au1t. cds~.edq;iał za.1~d­
WIe 6 do 7 mi-eSli~cy, gdyż stal~ i z p.owocWe.uiem 
utjekał'. \V ciągu osi:atn:ch dwóch hłit był 8 ra..~y 
ar~.zt:.o,\ya.l1y, ale nie prZ23iadywal w celi nigdy dla 
tej nad kiLl{,a dni. pocz·ą;wafzy 00 lata tego 1'Oiku 
tropiony był przez setki detektywów, którym w!'~z 
cie udało się go ująć. Ciekawe jest, czy i teraz 
Wcl'a tlJIDknąć z więzi-enia. 

W majl1 tego ro!tu w mieście Roue<n Goor­
ges Reme został przyclnvycGlJly na zz:anej sztuce, 
EIll.~ki której przy zmianie 1000 franków na droD­
ne, WltrzyiJnywal z.a.rówI1Q haIllkno;f;, jak droblr!t>: 
pr.cwadooTIy ooil esk{)lrk1 do więzienia udek! i na­
zaJutrz w temze m:eśei-e dokona.ł tej gam:::j E'Ztacz 
~i z banknotem tysiąc~,frankowym w. dwóch je:).z~ 

c,ze sklepach. N aA3Jtępnie na p.lacu w Rouen wsiadł 

P?'t!iffl'±t& H' 

tJBAtaoWANO OBBAZ.. 
Poou:py nauki 'WS'PÓł.ozesnej przychodzą :rz:ę9to 

Z po'mocą mHośnikam s<m:uki i ~tQ llIDooiiwla 
ją odkTYcia, których nice dokQIilltby ,naj,hardrzlej. na 
wet bie-gly rz~zoznaw-ca. oowodem wypad.ru\:, ja­
ki niedawno mial m~ejg.oo w N. JD,lku w M:::t.!O'poli 
t-an MUJSeum. Muzeum to pO!si.a:lało o.hraz, par­
tret jaki-ejś kobi.ety, przypisywam.y flam,a,n&kiamu 
malarzowi z 16-g.o stulecia, Pourbuooiv;,'d3 le~z J:{l~ 
stać Z portretu zost.alaniedawno calkow:C1.e od­
świeżona; bytQ najw:idooz.niaj3z.~ rzeczą, 00 sta . .ry 
obraz <:NiIlOV'\>i-ouo w roku 19-tym. Pow,s-tałv ilyta.ni~· 
czy jeżeli się ZiTh~,2Sie ten ,;WiE~?ZiCh", pod spo:lem bę­
dzie obraz o:ryg~nalny. \V{);boo tY'ch wątpliwości 
pos-tanovd.Qlno do zbadania sprawy użyć promieni 
X.Trzeba pamiętat, że pro..--ni.enie te vrudni.ej prze­
nikają przez .chrUiz stary, niż " prZ\9Z nD;">:;Y; uż:y'i.13 
prz,e.z mala.rza barwy oU:bija44 się też 'li poeta,ci 
cieniów. Dzięki temu właseiwie uda!Q &ię fitwierdzić, 
że pod postacią vvidocz."1ą is~-łQ in.n.e d:zielo. 

--,--.Q.Oo---

MłKADJUSZ AWERCZENKO. 

1. 
,l\iichał Somatocha był s,tanowczyru 

przeciwnikiem z' góry ułożonych planów. To 
też przechodząc kolo sztachetek, okalają::: 
cych ogród \v1Ui podmiejskiej, przesadził je 
bez żadnego określonego celu. Gdyby mu 
się coś nawinęło pod rękę, ukradłby z pew:: 
nościę. (idyby udało się 'kogoś obrabować, 
nie cofnąłby się i przed rabunkiem;' byle tył 
ko zrecznie umknąć, korzystnie łup sprze::­
daĆ i "upić s~ do utraty przytomności tak 
ażeby aż "djablów zemdliło". Somatocha 
wierzył bowiem śvńęcie, ie to\varzyszy mu 
stale zgraja djabłów, i dbał o to, by dia~ 
bIom tym dobrze się dzialo .. 

II. 
Somałocha był bardzo głodny l zmę.: 

czony. \Vśr6d krzewów malinowych stała zie 
lona ławeczka, usiadł więc' na. niej, otad r~ 

d0s,am.ochad'U i Sz,ofel'.f)'wi,iŹ jedzie 
do garażu odebrać sanl{);cllód, któ'Y j 

znajdUje się tam na Zajechćtii pr-fj,d 
ga,'raz; tu ,R.em.i"· poka~, J~tr6żo\yi gara2;u papie!!', 
który d{)'Vi'{),dzll, żeli{ a.u Aimory posiada t.1!Ia 
swoje auto, wsia.dJł';ti;ma :pod prei~k:5term wy,))'Ó 
b::>wania mDt,(Jiru·t tid~~ 

W kHk,a tygod:ńj;· Mz1ą1.ej WYlJIYEął na \vid!)\'\ 

r.;;ię w e.leganckiej mi~~~;wooci kąp;elo'\v'ej Alx-­
le.~-Bains! jako StZylL~~Yi"& kapitan wojsk fran>Cll­
sl-i..'oh. Bawił się tu," le. Sprzedał s:k?'ad7.io­
ne aUlO trzy razy t ......•...... r6ŻiIlym os.obom od l-;:a.Ż­
deij biorąc po 2O:~Y~f~> franków, a na.stępuie 

~l!jI!@il§!\l"* 

nf:kaspl'ai'w~e.diUwości dotknęła go w dwa dni pó~ 
niej. . Sę.az,iealul ~wiaoozył (H). .' na . śledzt'wi,e) Ze po 

, siana. trzy ®my w BarJ7Iu i luks<1llsowysaffifJcnt,d. 

Niu chcia]jed.nak wYzJl1ac nazwiska, na kitóre do­
my są kuplDoo, ooi wyjawić garażu, gdzie pr'2'i~en:) 
wujt,;· sa:mochód. 

Ni-e 9t~lCi'WStz,y dobreg1J hm:oot'U; Reme mpl'0lf1O 
l1{}\ii al sędziemu zakład: mianowicie staw~a iltn t y­
siąr. franków prz,echv jednemu: jOOli po.Ji.cji Ly')u-

S.kl('~ Uda się 'prret1"'zym.ać go w więzie1lJi!u dłu~e" 
niż tyd:zioo. 

sm 

Otwarcie 'pj~f~szego ~me8tru najniezwy klejSfliej uczelni. Da 
świecie 

Po· ealOI'OOU.lloetm, ~H'~~wywa:du programów M­

tihowych i po' wielri !l:ys~usjach Qt\V&Tto: wl'eS7 .. de 
przy u.nd'WB\r8.yteeie w~;~ - 'e nowy fakul:t2t, któ 
ryma, ~e kStz.talei.de damy w mHo~:·.l i 
".v~edz,y małźel~j. /;~1· 

Kolegium :prof~kie w Boo.to11.i.e jeBlt mnie 
r.u.ania, iźwi,oom mHQ;śc:F,i małżeństwa cQnajmniej 
Jest tak sk~li~()wa,~<j( tru,dna do ogal"'ll'ę-}l::', 
jak fiłozQfja ląz.b ~)V:f'jcsInię<1zynarodowe .. 

Sltudjum trwa ~y lata. Po wysłuchaniu sześ 
ciu półroca;y k.andyda;Jtki%.lU.ogą uhiegać się (; dy­
J.t4}m.~. 

NQwy iiakultet me Je. wp'l'awdzi~ paten-
tów -d'Oktors.ki:ch, looz {)l icza się do tytułU: 
C. B. (COO"tified BTid;e), oo';'\l}tz.na.oz...1. naJDz.3!.!Z<)flę dy-
ploIDO<w&ną,. f 

Niew.ą;tpli.wi-e t.ego. tJi-tltlu naukowegJ używać 

~ amerykańskie damy na biletaeh wi~yt{jwyeft i 
wproszeniach ślubny,eh. 

W SlZystkie stud-entki nowego fakultema są 'ku 
cJ~aatkami na Winy - przepis ..m:wersyte~k: naka~ 
zrje przyjmowa,ć wył~CIZ11ie. młoo~ żeńsl<ą Qd tS 
do 25 roku życia. zI' 

Nahva.ż.niejszą k&tedlrę natyun '!.akultede 7A'}­

Hluje pafu Mahel Ma.cdiO!nald; M-letnia dama,' i.t~ 
ra ogłosiła wy;kłady pt. "MH{)\Ść i małźemDw'O" i)fa~ 
,P~ychologja rąęrozyzn". ' 

llinY{:lh d'Wl1nastu pł'Ofeoorów , wtajemnjeza. 
liamdydatki na "dyplomowane I1aIrze:crone'" w a.rka. 
ny gOśpcd3irs:twa oomowe.go/), wy'COOwMlia dlmroii 

kuchni oraz prawa malźenskiego. 
Na iaJkuUet zapisało się 205 S!łuehaezek. 
Z z>apale.m zabrały silę 00 na.uki, nle-wiad;om( 

tylko, czy tytuł: C. B. przyniesie im MiezJęśeie. 

EkseentrY0zności amerykRskie,,~ 
W doihi-e WBmcbwłaU!zy mody j, j~j ostatnj..}go 

"kir.zyku" - jaz.z-handu, po-wodujs.·cego z.awsw 11a 

polu ek:roentryoznych pomysIÓ1,Xl, ameryka obm' r -

śIHa n'O\ve obyozaje weselne. :Mloaa amery-kai'2l:w. 
pragnie w 'tym dniu tak ważnym dla si}oole być 
prredmiotern powszechnej uwgi i j.edynyIn temat~JJl. 
rozmów. Dla osiągnięcia teg{} c.slu wy3U:ają.. się .1H.­
ry nal~czone~ a nierzadko specjalnie do/) te'go zaa:!l­
gażowany reżyser. 

Ostatnio <.'<dbyło się w jedny.m z najwiękSiZYch 
toofirów w N-e.w Yorku prz~d:31t3i\Vi.e.nie pr.zy SlW?-el­
nie za.peffiioo.ej wid{}wni. VV świetle scenicznych 

kawern pot z czoła i patrzył na wijącą się 
wśród zieleni, zalaną promieniami słońca, 
śc!eźkę. OdpOCZYV:nlł. Na' ścieżce ukazała 
sie miała, może sześcioletnia dzie,\yczynka. 
Zobaczyła ona Somatochę,. a raczej tylko 
jego "10gi~ widoczne z za krzakóviT i trochę 
-pr.zcstraszona. zapytt!ła, przyciEkając dC't 
piersi lalkę: 

- Czyje to nogi? 
Somatocha odsunął gałęzie i ,spojrzał 

n.a dziewczynkę. 
- Czego ty chcesz? spytał ze zło;: 

śc1ą, bojąc się, że donośny głos dziecka w 
niwecz' obroci jego plany. 

- Czy to twoje... nóżId? - spytała 
dziewczynka, przez grzeczność ~;pieszczając 

poprzednie pytanie. 

- ~1oje. 
- A co ty tu robisz? 
- Tańczę. wfllca~ ir~znie odparł 

Somatocha.. 
-- Tak? - zdziwiła się dzie\'lcZynka. 

kim:kierow 'tiJkairują. się '~ej pubJ.dCJZ'IlOści ósoby 
dramatu: on, ona i urzędiThilk stanu cywiLnego, u.d:zi.e 
lają-cy im ś.111bu. AI~ i to WIDrótce spo~ehnia.lo, 
jak i udzielanie' ślubu w podró.źy na jedil1t&j - z ool~ 
~yeh stacji. Ek:soontryoo;oo WleS18le odbyło się nił'-t 
dawno w Chi.cago w oknie wystaw.QIWem wielkiego 
Sikładu mebli })I'iZy asyście lioznie zgr.oon:a.d!zolI1.lcli 
tłumów. WIzamian m reklamę. uezy1lJiomą właści,ei.,:;­

IO'\v1 składu - nowożeńey otrzymali piękne mebld. 
\VEUL..1"Qpi~ do podo/)ibnych eiksce-n:w~--il 

j.eszC'z,ooroy I:hie. d.osz,li. 

1\ .. dlaczego siedzisz przytem na miejscu? 
Nie chcąc przerażać dziecka,. Som ato­

cba odpad; 
- Nie będę długo tu siedział. OOootJ 

cznę i pójdę soDie. 
- Z·męczyleŚ si;ę? - spytała dziew~ 

czynka zbliżając się do ławki. 
- Ponządnie się zmęczyłem. 
Dziewczynka kręciła się chwi~ koło 

łaWki, aż nagle przypom.nilała sobie~ że m~ 

ma nie pozwala rozmąwiac z Bieznajomemi, 
wyciągnęła więc rączkę do Somatoohy: 

- Pan pozwoli, że się przedstawię~ 
Ania jestem. 

Somatocha uścisnął maleńką rączkę 
.swą olbrzYffi1.ą łapą, a dziewczynka podsunę 
la mu· pod nos swoją lalkę: 

- A to Zosia. Niech pan się me boi, 
ona nie żyje. Jest z gałganków ... 

- Tak? - nieszczerze, aby coś od~ 
. wiedzIeć, mruknął Somatocha, - to ci ~ 
piero cholertd fd. Ct .., . 



Należy z 
Sprawa wierzytelnoscl hipotecznych 

Jest mimo rozporządzenia. Prezydenta Rze:: 
hYpospolitej z 14 ma.ja 1924 r. i nadal jed~ 
nem z najbardziej doniosłych zagadnień dia 
ekonomisty i pra.wnika i jedną z tych 
spraw, które muszą by6 jaknajrychlej i jak~ 
Dajmądrzej rozwiązane. Kwest ja ta wiąże 

. się bezpośrednio z kwest ją zaufania do PalI;: 
Iltwa. i jego instytucji. 

Wi~rzycielam:i hipo:fecznymi są prze~ 

~a.inieKasy Oszczędności i osoby prywat~ 
ne,drobni kapitaliścil, a więc ludzie, którzy 
lokowaniem na hipotekach starali S~ję sobje 
spokojną . i beztroską starośĆ zabezpieczyć, 
IW dalszym ciągu sieroty, które pny dzia~ 
lach majątkowych mają' otrzymać spłaty, wo 
lóle ci, których oszczędność była cechą. i 
łycie oszczędne przykładem dla. otoczenia. 

Rozporządzenie z 14 maja 1924, wYda 
tle JaK wszystkie za czasóW ministra Grab;: 
skiego zbyt dorywczo i· bez' należytego prze:­
widywania skutków i dalszych komekwe~ 
eji, 'jednem pociągnięciem pióra wierzytelno 
lei 'tę ob'niZyło' do połowy, a nawet jednej 
!łziesiątej wartości rzeczywistej i zre.duko~ 
,wało ca.łe zas,tępy ludzi zapobiegliwych i za~ 

możnych 'do rzędu nędzarzy i biedaków. 
Z biegilem czasu stan ten jeszcze bar~ 

uZieJ się pogorszył i krzywda stała się jesz~ 
cze bardZiej drastyczną.··· Równocześnie' bo:­
wiem nastąpił spadek wartości pieniądza i 
.lWiększyly si:ę dochody z realności, alho~ 
,wiem nowa u,chwała o ochronie lokatorów 
pozwoliła podnieść czynsz mieszkaniowy do 
norm przedwojennych. . 

Doszło do tego, ze obecnie właścicie: 

te ~ruchom().ści użyskują coraz' to lepsze 
Clochody ze swoich kamienic i wartośc ka~ 
mienie stale WZTas,ta~ a wierzyciele w myśl 

rozporządzenia z 14 maja 1924 r. otrzynluló 
Ją zwrot kapitału w walucie, która od czasu 
.wydania rozporządzenia stm..ciła prawie poło~ 
węswojej wartości. 

Poło~enie 'dłużnikow hipotecznych mi 
motego~że Im wierzytelności z krzywdą 
wierzycieli. zmniejszono bardzo znacznie, nie 
Jest mimo to kOr\Zystnem :- albowiem .. roz<" 
porządzenie z 14 maja 1924 r. nakazuje spla 
tę wierzytelności w r. 1928, co wobec bra:::: 
ku gotówki i braku kredytu jest dla wielu 
niemożliwością. 

~edna. kraywda j wywołała drugą: 
SKrzywdzenie wierzycieliwywołąlo popłoch 
wśród wszystkich tych, . którzy swo je ~ 
szczędności 'w kasach oszczędnościowych, 
banktch, papierach hipotecznych i obligu.:::: 
ejach. public.znych:dotąd lokowali. Państwo 
straciło zaufanie. skoro się stal wiadomynl 
fakt konfiskaty kapitałów prywatnych. 
Ogół dzisiaj albo nie oszczędza wcale, albo 
&tara się ze swojej gotówki wyciągnąć do;: 
ra?i1e spekulacyjuczyski ~ z tego powodu 
szerzy się lichwat życie nad stan, nadmier:::: 
De kupow1lniezbytkowych, zagranicznych 
"'pr~ew:~znjetowar,ów,a 'zanika krajowy prze:::: 
F;m-y.sł"l h«Ddel pozbawiony tan:iegoi łatwego 

elizować krz 
kredytu" 

y...' prżedearuu akcJi~ jaką rząd podej~ 
muje, aby' urządzić agitację oszczędnościo; 

wą w Polsce;"ljależy przypomnieć irQukzny, 
a jednak jak prawdziwy projekt jednego z' 
pism hU1TIOrySfycznych, aby w . dniu, poświę:: 
cOllym agitacji~szczędnościo\vej, zamknqc 
wszystkich właścicieli pożyczek państwo;: 
wycb książeczek oszczędnościowych iwie;: 
rzycielihlpotec~nych, aby ci S\VOlro przy kła;: 
Ciem do róbieniabszczędności uie zniechę.;: . 
cali. 

\V intereSie zmysłu oszczędl1o~ciowe:= 

.. II 

ę· 
go w paiistwie koniecznem jes.t 2nł'lWl~IU~ 
nie rozporządzenia. z 14 . maja 1924 i 
'wienie . go tych drastyczny-ch momentów; 
kie dotychcza~ zav.rkra. i'tzedew,s%Y 
utrzymaną musi być na~z"Jna zasada us 
wania własności pr:rN4tnejł a wi~c '!7(llr'\Po-<:xr 

D...le spłaty długl)\\, t' ich rzeczywistej 
ści, a nastttpnie ~,\ z~i~dn~\.lq n:ożnoM: 

niczą właścicieli nieruchomości. 
krzywdę, jaką ponoszą właściciele 
to, że otrzymują spłatę w walucie, 
warfość się obniżyła, musi rząd jako 
ustawodawcza natychmiast usunąc .. 

• 
I J o d Ule 

Be~dynkćw stanęło w okresie 6ZłlSU od roku 1919 
Od p"o~rezesa Gener. Dyr. Odbudo\"y 

,w ~Iin. Rolót'PubL, inż. Stanisława Kruk.t 
otr~ylnu jcljY'llastępujące i)l1foProacje: 

-. PoISka~.; która była głównym tere:: 
nem opetacjiwojennych \v czasie .wojny 
świat JWeji .t.t~*_tt~,tępnie Z. bolszewikami, prze 
pro·\Vadriła~\ę.iągu ośmiu, względnie sze:%­
elU lat dopo~ku koleje s\voje, odłogj się 
gające milj.cna,hektilrów ·przywr'Dciła kultu 
rze rDlnej~ przemysł. prawie, że odbudowała 
i z 1.800.000 budynków zniszczonych, lub' u 
szkodzonych 'wskutek działań \vojennych od 
budowała' dotychczas 1,350.000, tak, że pozo 
staje jeszcze do odbudowy 450.000. 

Nie mó\viąc o drogach, odbudowa bu·) 
dynków zni~zczonych wojną, oraz rogbudo 
Wa miast nie osiągnęła tego stopnia~który 
musz\~ nazwać koniecznym, aby. podwzglą~ 
dem ekonomicznym Polska . mogłastaną'Ć do 
,-yspÓfza,vodnictwa t z~nnemipaństwami i 
wzmagae dobrobyt ,(jhywa.teli. 

'\tV zaniedbaniu: więc pozostały· te ·dz1.~ 
ły gospodarki państ~owej, które należą do 
zakresu działania l\U~ter~twa.Robót PubU 

Nie można Jecłtl~ poczytać tego za. 
winę i\iin. Robót Pq~~J .. , jeśli si~ zważY, że 
Min. Robót Pub1.br,~o:JldZiał dotychczas w 
rocznych preHminarz'aCll budżetowych" part':: 
stwaokoło 4 proc.po~~zas; gdy preliimina.: 
rze 1\llin. Robót PubLnp:~w Czechach1 a za 
tem w państwie ni~:niszczonem wojn~ wy 
nosza przeciętnie la proc. rocznie w> Ógo1-.; 
nych prelinIinarzach 'budżetowych .. 

. Przechodząc doszc:zegółowego przed;: 
miotu odbudowy Iiudynków zniszczonych 
lub uszkodzonych wojn~h zaznaczam, źe o' 
gólna cyfra tych. budynków wynosit jak już 
,vyżej \vspominalem, l800.000,· ·w . tern' kościo 

.1ów -- 2.100, szkół ..;-.- 6,600,budynk6w uży 
fecznosci publicznej - 2.000t domów miesz 
kalnych - 543.000, '. blidynkĆw gospooar:: 
czych :.- 1;246300. 

. Odbudowano dotYChczas .1.350.000, 'vY 

te;n ko~ciotó\V - 1,430, szkół ~·5.240, budyn 
kaw' uzytec2nosci publicznej. ~ 1,400, clo .. 
mó.w mieszkalnych - 414AOO hudv.nków 
gospodarczych ........ 9Zl ,530.. f. c '~.' •• 

Pozostaje zatem jeszcze -uo odbu 
WY" 450,000, wtem kościołów - 670, 
- 1.360, budynków użytecznoścl 
600, domów mieszkalnych - 128,600,' b 

i ków gospodarczych _. 318,,77ó. 
Jeśli sję uwzględni, że pomoc pail'~Iwri 

wa na. podst:l\vie ustaWy z dn. 18 lipca 191~ 
f. w formie bezzwrotnych zapomóg (1.) mu 
ja 1924 r. wynosi oJcrągło ilO.OOO.COn zł., a 
odm,aja 1924 r. na podstawie nowej ustawy 
<;> budowie z dn., 6 maja .1924 r. w formi~ 
kredytów dlngotermino\vych' okolo 20.ooo.00Q 
złotyc~{razem 130.000,000 'złotych, to mus) 
§ię,~zi1ąĆ, że pomoc państwowa nie był« 
Wyższą,· nad 10 'do 20 proc. faktycznych kosz 
t<ów' odbudo,vy.- . 

Zastana,via)ąc sIę nad sposobm dOKon 
'.czeni~ . ąziela odbudowy budynków zniszczo­
nrch wojna zaznaczan1: że 45 do 50 mil 
n6w wystarczyłoby na częściową pomoc 
'dytową ze strony Państ\va ahy wieś 
idowt1ła reszitę doniów, mieszkalnvch i 
'darczych, zniszczonych wojną. Mniej 
taka . sama suma byłaby potrzebna na nn,1YH',\1'I 

wo(n~udowie kościolć:w: szkół i dOlnÓ\V 

zyteczności publicznej. Na pokrycie CZt~C;IO 
~el pomocy wodbudo\vie są zap~"\l'n1JnTn 
kredyty z wpły\vó\Y daniny !cisowej, 
okr'~~!o\vynfosą do knńc:.l. r. 1926---30 ......... v .,,. ..... 

zł. ,V la.t!łcb. 1927, 1928 należy oczekiwaĆ 
szcze 01\010 30.000.000 zł. ZwplywÓ\v dtl,rił, 

f ~y 7aso\vej nie będzie mogła by~ pomoc 
dz!e-lo?-a w _takiCh rozmiarac~, aby odbud 
wę ukończyć. 

rr:IJO>1;e pl'zec-iwsta\vić s.ię naj;viększym filmom 
rykań~ki.m~ kos=:t litórych Sięga ni~kiooy kilku 
jonów dOla.rów? Takt Almerykanie. prz.y SWOjeJl 

kiich zasD'ooch fiI1a;llBlQtwYlCh nie osią.gnęli 
wielkieg;o sakeesu jak. 'OStatniQ firma 
pozrea1iz{)·wa.nl~ J)Owi-eśd Jules Vern-e a .pt. 
CB&L . STROGOFFłI ("KUBJER CABSKI"). 
wyświetlany będzie tyl1ko w llREDtfCIB". . 
6534 
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\Vto·reK!~9 PRźdz,ię.rn.i~a ".. Pi.qtl'fł ;lt :Al~t~'fY. 
_'f E A ar 8-'1 

1'oot1' Miejski. Prz,edstawienie ~wi~%.Qne. 
Teatr P.opularny .,Ach, te pensjQnarlU" 

W1Q O W-lJ}KA 
t8$ino "MadameSans Genę". 
Luna ,,J{iki". 

Reduta ~,CleY powinniśmy mHczeć'\ 
G-rand---Kino ,/i-C~l jEidźc{nv AP'{-kuliPS-': ': 
()doon "Zmie'l"zch. czeY\\7lOnych bog('w'~ < 

'Czary .,Cowboy i księżniczka", 

:Apo.llo "Zmierzch C2N'wo!lych bogów', 
Now-ośd ~,Garganjarz paryski' .. 

R@suTSa "Ofiara szalel'i..,twa'''. 
Corso .t1ndyjski grobowiec". 
Dom Ludowy, 
Miejski Ki.nem. Ośw. "Iwonk;a". 

Wiad~JłnOścf bJeżące-

fIrzy· wydziały urzędu 
wojew'odzkiego w Łodzi 

bęją zniesione. · 

1ak się aowladujemy prace zeorgani::: 
zacji urzędu 'wojewódzkiego postępują na-­
przód. \V najbliższej przyszłości zostaną 

zniesione Jako odrębne wydziały: priem.y~ 
slowy, pracy i opieki spolecznej Oraz zdro::: 
wia publicznego. Wydział przemysłowy przy 
łączony będzie jako referat do wydziału 
adminis~acyjnego, a pozostałe dwa wydzia 
Iy jako referaty do· wydz~ samorządowego. 

Podatek iomupalny od 
budynków 

1'J 

Urząd wojewódzki w Łddzi otrzyn1al 
okolnik ~1\tlinisterstw.a spraw "re·vłnętrznych 
W sprawie podatku komunalnego od budyn:t 
ków na obszarach miejskich gmin. Podatek 
ten ma być pobierany ró\vnież. w r. 1927 W; 

formie dodatku do państV\Towego podatku od 
nieruchomóści w \vysokości 25 proc. tego 
·podatku, '\vzględnie na,vet 50 proc. wfych 
mieis('.O'wościach: gdzie są prowadzone robo 
ty inwestycyjne, jak naprzykład VrT f.,odzi, 
gdzi~e pro,vadzone są roboty przy budowie 
kanalizacji. 6v) 

Komu przyłu~uJe odroczenie 
WOi8kOWf:~'? 

Odro zenie term!rm odby~in służby w wvjsKu 
siałem może być udzi€kme: 

a) jedynemu żywicielowi l'OOlz:,ny, () ue ut.::z)" 
roani·e tej r{);dziny jfft zależnt;.qd j2-go pracy i 
O ile pDh0rowy ten <JbcwiąZ2i\: i~totni6 s:pełn!a; 

b) właścicieloill '\.4zJedz!cz.cnych gospodarstw· 
:rolnych; 

c) Os.oOOm, oi\y"wający-r::l studja teowtyczne 
i pl'i:1kt.ycz.ne. 

OdriYCzenie termJIn od'JYP;", służby w wojsku 
.stałem rn.oże hyć udlZif'l{łne tylkv na przeciąg jed­
nego roku, po któregr upfy\vh. poborowy, -o ':e 
nie uzyslm ponQ\v'TIę:3'o (ldroc~enia, obowiązany joot 
Sttawić się 40 służby W WOjSiU stalem. (o) 

Łódzkn CZy anqielsl<a tanopta 1 
W d:ll!U wc;orajszym prbYD}ło d{) Łodzi kiIk-l 

kiupc6w z Pomorz...'l, którzy łJŚwiad-ezyli nam, -iż 
po tfł,mt::jszych miasteczkach krążą kupcy z ma,.t~­
jał~mi i lJbrą,niami~ przyczeffi o....~łmicy ci ~),j!! 
si~ za angl~ków i ofiar.Q!\lVu)ą rzekome angielskI 
t.owar. 

Jak aię Qkazu}~ ()I8()bnicy ol są some ~kte­
!tli ł~i8mł- kqpc~mi OOmolr:l"ątu'6mi. którZY sprz~ 
dają po bard!oo niskioo oene,eil najgorf:liZą tandetę z 
~~~w . ł~kicll. (Vl 

ano 1.~ ~pazdzlernfkA 
··:':....:,I. ••. arfo<-' ~'..?.* ... 1""~ •• '" .~iJ:"2:t:!!WJ; mę.<:a:z:= 1 . --

Fundusz tada 70 łys złotych tytułemnbezp:eczeń. 
W dniu bezirobodu wysyła.. -rQiwnik -bil1ra. p. Dłu~€wski, CZ!OD9k Mrządu p. Ko 

p3a:bi'Czy na g,u.mę 70 wah3k; i kODf,;rolerJZY, którzy pi'lepl'nwadzall w ma 
tysięcy zł, oraz ~tkĄ;J~ z tej SUtny za l'. 1~25, gistrac,c 11/ . w.j sprawiesrpoojalną kont,!'olę. P. Dl2t 
n.alemej fundusz()wf~b~ ni·euhezpieczenia pr~t;}Z nie-wskL.l 'Kjpf\.Valski p~ '~E-d~t.awai <cały sze-reg r-z.ooOO' 
rr~gi.gltr~t swych ~~~w {id b,=:zroOOcia. Jedlno- wyeh~ar.rultów w sprawie nieubezpi.eczenia prz~~ 
c'leśnie na di7ll~ejSliyro:posiedzenju magl'stratu orna. magis1:~ at nfuwzych funkcjoutllrjll'sży 00 be:Zl'QOO-C i. a. 
",pana bf2dzi.e spraw.a;\-m;któfa w diniu wcwTa}s.z,y;m Oświadczyli Q'lli, że !undu&z wyegzę.kv.~uje z ma3f 
była 'P?zedmioteplh'U;u'Złliwej dysku;;ji na z,woła- stra·tu :r;alezne mu z te g .... ,. tytułu kwoty. Po dłUŻt~JE:~ 
naj SI[.t{' l'alnia w 1P .. ~ł:ł~1,'"acie k<Jl1fSrencji. Na kon burzliwej dyskusji przedstawiciele magi,stra,tu .)_ 
fe'!'entli tej obecni hyli\.z j'amienia magistratu §w:iade!.;tli, , it nad SplfiWą tą ,Qd[będą Sipecjal1ną na 
wiceprE'zyden.ci Grooz-~~wgki \VDjewódzki OTi=JiZ f&dę i prosili o przesunięcie ter'minu vv}"słania na.-
dYlI'. Zalewski, z. Nlr~i~ funduszu bezTDbocia: kie kain lłafniezeg-o. (E) 

~~~lc -<XJo--
~,!,f;\: ~'~:-;~, ~ 

j//"; 

'm()~enH~ {iizynnoś"i egzekucyjnych w .Łodzi 
Izba S~atbo~'t~ódzkat Vl nlysl (Joty~ płatnikami: którzy nie u~cilt II. rafy poda-b 

czącego' ostatniego:i*skrYPtu Ministerstwa ku gruntowego, któ~ej termiri. płatnQŚci ~ 
Skarbu, wydała do ,pOdległych sobie urzędów pływa dnia 15 listopada rb., oroz z płatnika~ 
skarbowych okóln·ilłt;'w którym poleca, by mi, ktÓrzy nie uiszczą II. :raty III. zalic·zki 
lJrzędy natychmiast'· rozpoczęły akcję egze:: na poczet podatku przemysłowego, które) 
kucyjną tych pl&tni~pw, którzy zaległości termin płatnośd upływa 20 listopa(hl rb. 
podatkowe mieli 6~(;Czone lub rozłożone Egzekucje będą w pierwszym :rzędzie 
na raty i wyznacz~ych terminów płatności skierowane przec!w platnikom ekonomicz­
nie dotrzVID31i, ją;k ró\vnież i do tych, któ~ nie silniejszym, a zalegającym z większll 
rzy nie ui:ścili I i II. ~aHczki, oraz, I raty k\votą podatków. Do egzekucyj zostaną\ 
III. zaliczki, na poczet"podatku przemysło::: prOcz sek\yestraroróvv, użyci częśclowo i 
wego za rok 1926 r. urzędnicy Urzędów Skarbowych. 

Bezzwłocznie pd~iUpły"\vie 1 łistopada :r~ Do dnia 10 kazdego miesiąca Na'czel~ 
b., płatnicy, którzy nie'uiściH podatku docho -nicy IJrzędów są obowiązani ",przedkłada {S' 
dowego za 1925 i II raty podatku majątko!' sprawozdania o prz,ebiegu akcji egzekucyj:: 
wegOt płatnej do końca m.b., zostaną w nej, zawierające Hość wykonanych czynnOł 
mvśl okólnika wezwan! do zapłacenia za1e::: śd egz.ekucyjnych, ilość pozycyj przymus~ 
gł~ści w ciągu 14 dnj" poczem zaległości wo ściągniętych, ilośĆ przeprowadzonych ił:si 
ściągnięte zostaną przymus<?,vo. cytacyj oraz k,vofę śoiągniętycn podaJ_ 

Podobnie okólnik poleca postąpic z ków. (p) 

-oQo.----

t j 
Ponie"\vat do tutejszych bezpie~ 

czeJlshva cOGzi:annii0 odstaw:a się szereg 
osób .. które z~n~eświadomcści przekroczyw; 

.. . . 
BZy przepisy l1aszportowe, OOO\VląZUJą::: 

'i-f. ce' w strefie nadgranicznej, naraziły się 

na szereg nieraz dotkliwych przykrości i re~ 

presyj - podajeluy poniżej do wbdon1oścI 
zaintereso,\ll'anych no\ve rózpórządzenie \'lo:,; 
je'wody poleskiego, zmieniające cbszar do;\ 
tychczaso\vej strefy nadgranicznej i nornlU;: 
jące pra\vo przebY"Tania w tej sti,::fie. 

\\.. myśl powyższego rozporządzenia, 

osoby niezaluieszkale stale \v strefie nad;: 
granicznej, a pragnące się udać w sprawach 
osobistych na teren tej sirefy, mogą to' uczy 
nić jedynie po uprzedn' cm uzyskan~'U spe~ 

cjalnego zezwolenia ód właściwego starosty. 
Zezwolenia takie wydawane będą jedynie 

Cj-sza na łódZKim rynku 
włókienniczytTI 

Po ;besie~ezonowego OOywlenIa Z~ 
panował:::. na łódzkim rynku manufaktury ci 
sza., spowodowana nąsyceui~m rynku wew:> 
nętrmeeo .. Według pnewidywań sfer kupiec. 

I _ , 

osobom1 pOE ia'clającym dowody osÓbiste' ,. 
\vażne będą jedynie łącznie z dowodęm OS~_ 
histym. 

Natomiast wszelkie Inne ookumenfy ł 
Zath\1adczenia, vv~ydawane przez jakiJekol~ 
\"viek urżędy państwowe lub samorządowef 
nie uprawniają do przebywania w· strefi« 
nadgraniczne j. 

Winni przebywania w strefie na.agra.ł 
niczne j bez zezwolenia starostwa, będą za:$ 
trzymywani, odstawiani do _ st3rostWa i w 
następstwie karani w drodzeadmini8tracy~ 
nej grzywną do 500 złotych lub· aresztetP 
do 3 miesięcy, wzgl. obu karami łącznie. 

Przepisy powyższe obejmują miejscOSr 
wości nadgraniczne w powiatach: łun'irrliec­

kim, stolińskim i sarneńskim. (p' 

kich, cisza ta trwac będzie przez cały mre. 
siąc. Po tym okresie ruch na rynku łódzkim 
nastąpi, lecz. już nie w tych rozmiarach, .. 
jakich trwał on pódczas czynionych ~ 
nio przez kupcó'v kra iowych ł .e.ranłeP 
nych zakupów .. (w) 



• 
Obni!6enie podatku obrotowego 

2apowi~ane r07.porządz-er.tl'e o (jbr.Jż0niu r o 
da.tliu-oororowego dla. hurto.vnik6wz Z procent 
.. jedIen proc., zos.talQ jm pod'Pisil'ne przed trz-e'ma 
~ pr.zez roinis{.,ra Bkrurbu i bę{lzie w najb1iż­
ay~h d!nde.oh opubllkcwane, w :,Dzienniku Ustaw' . 
. ~ ma ooowi&z,y:wać :z. dniem 1 11&to 

~w..~o). 

Sprawa potlwyzki opłat 
telełonicznych 

lJai' sięaowhldujemy, w 'dniach naj:: 
lmższych specjalna komisja zbada sprawę 
~wyżkl ~lat teiefonicznych. ObO\'iiązu~ 
.jąca bowiem obecnie po'rlwyżka taryf na IV'. 
~arlał b. r. 'jest tylko wprowadzona pro:: 

~~czme. ~Y) 

Bałf&ywe banknOty dolarowe 
WLodZl 

Ostatni> po'jawiły się w Łddzi w 
,więKszej ilości fałszywe banknoty dolar,o\ve 
too dolarowe). Mimo energicznych wysiI~ 
&t6w włidze sleacze, nie mogły dotąd. natra~ 
ff<S n'a S1au pochodzenia fa1szywy<;h dola:: 
ió'w, ,wobec tego istnieje przypuszczenie. że 
przywieZtr Je kupcy, 'kt6rzy przybyli 'do 
't00ii po zakupy manufaktury Ola Górnego 
~§ląSlka:. Banknoty te są prawdopodobnie po:, 
~ niemieclqego. (w) 

Z iycia T-wa filareckiego im .. T" lana 
w Łodzi ' 

To.w&r.zsy.stwo F!itlMleckie im. T. Zana id3.>C za 
św:i~ wtZlO!rami Ftiilarertów WHeIiskic,h ma 

'na, eei1u, prmelZ p:I"3.ICę saonok;s:zitalc'eniową si\vy.ch cZ!<)fi 
kbw, poda::rilElŚć, ioh dJUchowy ik,u1tura1ny poz6.om ży­
,ma. Ozłontk<lfW'ie T -W<a k~y winni posiadać wia­
dooności naukowe w za.klresie 6 klas gimnazjum, 
'Mygłas7Jaljąoo pewien ClZla/B referaty naukowe-, li­
ter8.lelltioe 100 artystymne, Qpra.cow:ane sam{)d:zi~lnie 
p.r:zy podaniu tyhko prooz .za.rz~ pe'''\'11ych źródeł 
llaUtWwyteh. 

Zeibra:Inilt od1byw.a;joą się w każdą rnedzielę w 
god\Z. oQd 10,30-13 w lokalu Stzko1ypow':'jroc1mej przy 
\ll.Narwlrot,12, gdziel'óiwniez uruzi.ela' aię hli:zS2ych 
lłnfo.rmac,ii os.olbom, które pr411;:.ują w dzIe:dzinie sa­
mok~e:ndQ,.wej i zitmt..ell'eSOtwi8.1D.'e są.~ nru...~em To,\y. 

Ze Stow. emerytów. 
w, ubieglI:\- n!iOOu"ielę dnia 17 lJ.~. ,}ib"J.o, ::: ... 'L 

iranie Eml.efryt.ów. na którem rorganrzowa.no· Oj,b tał 
Ló~ki StQlW'a.rzysmn.ia emflirytówcywilnych RZ1l1i­
tej PoQlskiej, za.twiewl,zon-ego przez Mini;:;.te'J';;;t\y{) 
Spraw vVerwnęwmy,ch 6 kwie:t111a '1923 r. i\yciągnię 
tego do l!"ejesfJrusto\VUll'zyszeii pod Nr. 847 i wvhra 
UQ, zaa:ząd Od'<iiz1ału. ~ 

Do ZJamząd!u wybrani zootali : S. MusJ.atowic,z­
prezes, D. D~bk()'W\Ski - w,iloo,preze,:;. S. Z~; ... aTYCZ -
sekreta:rz, E. GoIlds'zunj,dt - skarbnik. J. D01~wski, 
E. SztajiI1hi8Ju8!I' i J. Ję.bl(lll'iski - czlonkinie za.N~ądu; 
t Jakurowiez, F. Wó}n.o";ski' i W. K€ippe - czł{)'fi­
t{)wie k~j;i rewiz;yjnej. 

Ter-ardzJahvLnOOci Oddziału L6dzkie-go Śto,Ya,­
tsYszerua ~wrowiQtga.ć ,się 1Jęc1Qe 00. całe 

łi~l i ra~rJ[e tytoDi~ 
Fatalne dżied~ietwoJ dyr ił Wronki 

Ni.e~joom bYlo ogółowi rohotników i ~~dlll . Słu~l!a f&1nycma~ powirul<rmila. o tym fU~, 
k&w praeuj~ydl \V fabryce tytonlo\'\-ej, że od (Uut~ p. Ku~!;a ,2: t€,!Yl., że ~uIQ<:łlQd z pulęeenia, dr~ 
szego już C7.J8SH .ginęły początke,\\-o tal;;.je dTobiaz~i. tQl'O'\llej ~ bez \vied:zy odr.D€mego uf2ądnikę.. łld~ 
należą.ce do i.n\:ve-ntal"Zit fahryeznego Jak ręcznik.', W&lly zootnł de mf\ił,lz,pUł fHbryczn~o ~y ,tlL .. 
mydła i lustra, apote.m z g(},~;cinnych pokoi 1r2.ęe2Y KQnstantyno\vgh;d~ sk~d llf;\~jUl~ ł~dunek 
c~niej'2~ j'akk,,'l,ldlryi prZ€Ści€.fLlclłn. Jakaś tajemni być nfl,aany .:1. \YU-l'SZU\vy. 
cza, r~ka \'vysYJ..}Y"~ła z poduszek pierze. Z racji :m'iĘgo 8til110whska kiermv~rQY t~k& 

Mó",iol1ogł.oom{l, że S-l1i'aVlczyniq tych 'kra.dz:e {,{.oW<l pu~liczn,:. ;mając może bwieżo w pami~l 
ży joot nie kt:")~ll'ny, jak :":1illn ..... malz.oJ1ka p. (ly- daw-ne u;;łdużYCHl popałnione lW!,ę.z dyr. \V 
rektora Polakn wskJ.-ego, zr:żr[dzając.a nie wiadom-o z I\:ubac nocą ,,,,ra;- z ut'zędl1ikiem.,S~nl}jcą 
takiej pr".lYo~ .. }nypokojami gośdnnemii icbin- "'Iral poqrjrz:U1f! amq..RHuliat był: Il~pvdzj 
w€'1Jtwrzem.' Znaleziono lxnviem przedmioty. nJ.leż~eę- dQ 

COfa..: cz.ęYci'ej d3.'.valr się słyszeć szemranIa, ki, jak krz-es!' umy ,.\'uBi~. laYd~,a stó1 j zamku 
re fabryką rz'" ' SiaJe za,pijająca się w dooa::k~l 5krzyn~~~ której Za\Yai'togć. gdr ::::Pl'tlwt. zaczęł~ 
pani Potak{)Vi.'S, .,źe jBj mąż jest tylko b~ern'~l)l kl'y-tyC'zna 7.girH;:la. Sprz<!ty le rniały pQdobn') 
narzędlZi~m w !el, !'ękach. Baibukracja ta przynQsi.- użyte przez dy~'t:lit(H'O\\'ą do 7..apełnieni~ plarwW":ł'" 
:ta i .s.kirutDvwiEtTatYt ponieważ pani dyrekto!'ow2 nych prze,z nl<.~ pokoi go:;c=~mych w \Varsza.wle. 
robotnice; kt6ry;n:tpł'3.00ll0 dniówkę używała ni.a- Dyrektor Polakowski pmviadomiony O W6ZJ:8t;.. 

pra.W1I1i~ dIo '\1Vł~sn;eg.o g-QlSpod.arstwa. kłem, s.pra:lvę zatusuł\\'al. 
, M.a.loonkoWi,hYlo 00 tern \'vs2ystkiem wiadn- Urzęrlnic:; odnie:;li, s:ę do g.el1i3:ralnej d 

IDO, jednako'\\':O'l, me ingerowal nigdy w tej sp-a- \y \Yal'Eza.wie. skąd przy'8ła.no kontrolę. Ta ba 
\\'i~~ by !JOfożyłvVToozcie kres na.c1użyeiom. dni p:ęć i -:- nic Wr{hil1egu nie wykryła! 

Pra;eOlWn.icJ~;fńbl'yezni, aezli.olw:ek o w.szyst- Prz.ypom~na to pł'Z{:.chystępne fledztwo tych 
ki-e;m wiedzi.eJ.i! jedri,ako;vo,ż do eza::.:u milczeli, a.ż~- Inych orgal1(,w \V .sprHvrie nadui}"r: dYi'. \V 
by pl"WZ na.raź;u:;Uę· si.ę zwierzebnikDTI'i nie utra ~lĆ kiedy to również . tak drugo l1iC nie \vy 
taik trudił1<&j ~ś 'do Z!d:obycia pJsauy. dopóki nIe 'wKroczyła Pr.frkuratorja. 

Aż miarka się prze'brała. Nadużyć podobnych t.olero\vac nie m0'7.Jla.. Żą-
Dnda 3ow'rześlnia wyjechał dyr. POlIa kowsk i damy enet'gkzr.Je.jszyen uochodzen ze Sitr{).IlY; 

do :"tu,T8!2iawy,ptj1V;ieTzają,c l1rzędo'.ya.nie s\'i~emu za wład·z sądm\'ych. \V każdym zaś ra.zie ta,k skom .. : 
stępcy p.R. Kl.!~OWi; promHowany wobec swyeh podwładm.Y0h dyl'ektet: 

Temu wkryty.oz.nym dniu doniesiono: że przed jak pan Polako\vski nie może l)OlZostać nadal nu cze.:.' 
~zka.n.iepI:~Y'W81fuIe dyrektora z.uj.ech:a.ło ciężarowe 191 tej po'\vażnej a oopo'\viedz~.aJ;nej instytueH pU~i; 
~emlea.utó •. '.tła.' któr.e załadowano opakowane.iy- C ZlIlej. ski.. 
s~e Sipr.zę'ty .. 

się W 
Delegoo'janPrezydenta Rzplitej 

W niedzielę w lokalu zw. hancUow~ sra.wj(S SIę poczynaniom cUu:znikÓw, domaga 
c6w polskich odbyło się ,valne zebranie wie::- jącym się w specjalnym melnol':jale do \Yladz 
rzycieli posiadaczy listów zastawnych.przy przedłutienia moratorjum na 4 lata. Te ~ 
licznym udziale delegató\v Pabjanict Zgierza czynania. skłoniły stowarzyszenia wier,?ycieli 
Ozorkovola i Tomaszowa. Z~branie zagail do podjęcia energicznej akCji. 
prezes łódzkie,~o towarzystwa obrony wie.: \V ubiegły cz\vartek prz-yjęta 
rzytelności dr. Chylewski poczem przewo, na specjalnej audjencji przez Prez. 
dllictwo objął naozelnik wydziału ruchu na delegacja w skład której 'wszedł 
łódzkim węźle kolejowym inż. Dąbrowski. prezes lódzkirgo towarzystvta dr. Chylew­
Pierwszy obszerny referat wy g losiq mec. ski. Pr,cz. l\'lościcki zajął stano,visko przyst 
'Jenęński z \Varszawy. Mówca podkreślił chylne dla ,vierzycieli i powierzył szczegól-:' 
na wstępie widką apa.tję wśród szerokich 'ne zajęcie się tą spra\vą szefOWI kancelarji 

'rzesz wierzycieli. '~ cywilnej p. Carowi. Dalszy pOfnyślny bieg, 
Rozporządzenie o Waloryzacji uważa~ tych sprtaw zależeć będzie od energicznef 

ne jest ze 'względu na' słabe zainteresowanie akcji wierzycieli. Następne referaty wygłosi. 
się i nie skoordynow~rtą akcję przez czynni li:inec. Aftergut~ który przepro,vadzil cie. 
ki rządowe za słuszne>i:~sprawiedliwe jak:: kav.Te paralelę z niemieckiemi ustawa.mi wa­
kohyjek życie wykazało'ze koncepcje, pra,y,; loryzacyjnemi oraz adw.\Vięckowski, jako 
nego jego twórcy prqf.Zołla są nierealne kurntor.listów zastawnych wierzycieli tow, 
i dopro\vadzić mogą:dO,nliny państwo. Usta kredytowego. 
wa ta \vprowadziła zamęt w stosunkach, za;, Po· ozy\vlonej dyskusji postanowiono 
chwiała praworządność !$htła się hamulcen1 'wysłać depeszę do Prez. RzpIitej, poczeIll 
gospodarczego rDzwoju~.Ruch budowlany przyjęto szereg rezolucji i wniosków 
'dzisiaj nie istnieje, jtl,kkholwiek tylko jego których domagano się zno,velizowania rozpb1 
ożywienie mogłoby doprowadzić do rozwoju rządzenia z dn. 14-5 1924 r. \v kierunku 
życia gospodarczego. Zachodzi obecnie dla przeracho\vania w granicach \yoje\\T. Iódz. hy .. 
wierzycieli no\Ye niebezpieczeństwo z po:> patek i zabezpieczeń ,vierzyteluości nalot 
wodu ządań \vpro\vadzen1a moratorjum dla proc~ z1. \V złocie. Listyzast~rwne TI1ają b-Y4 
hypotek zienlskich do 1 stycznia 1927 T. dla przeracho\vane w 100 proc. z rozłożeniem 
IDiiejskich - do 1 stycznia "1928 r.Uwzględ; spłaty na 15 lat i wypuszczeniem nowych lis· 
nienie tych postulatów doprowadziłoby do stów na pokrycie strat. 'Vkłady \'1 fabry"eh 
zamętu, to też tembal"dziej należy przeciw:;: przerachowują się ,y 100 proc. zł. w :złocłę .. 
łg*S:ł?·"~'m~m'Illlil~""R1I:!!11:1~!!IImil'Jlill __ Ii1Hl __ "'BlI!I.'\!~ ____ iIIII!aIl'm:IIl!ll!llll.1i!ll_"':m!i~~Il!IIml!~!lI63:_~~._ 

-- ił Ii~. LE2$2 r i _4iWM*" 'eRa 1 i 
w.o.j.eVi.'ództv,i co ł'~Ć',:lzkle i h<>Azje udzJ-elać. .......,.""~ hU...... kf~, Si- ' 

k '<"'Al l;'La.v'l.l\fi.C :LU. • \JW , l{)WarZ~,'s~'e.nia., l'a-czą się ~ę.:l}isywa,l; W ""i11.: ~,,' 
o!J'1e: 'l pr~Wnej i pomocy materjalnej.Przeto emerv st 4' y H "" 
Ci crwl1m, którZj aię ~,.Ilite -',' n; ...... n .'n~..,; .... J.",,';" ()W~l'zY2eenl1. przy ul. K(,118t~n'tynY~ki&J &1 _ 

-.r~ ....- w:.&w..... 11zka.n.14 28 w I-ią.W od. ~ 11-1a, 



':' ;PIUZYKA 

łwladectwa w KOrts,rwatorJum,. ,Muz 
~~ W Konser.yatol'jum muz. H Kij,eń9kiej:uzY~H:a" 
~~;jo . §wladectwalrilka G~b. Po wypełnięniu' wszyst 
~f;~L h warunków.przeW;d:Z,fa,nych w ~ramif', Z~~ 

i e: ihonyU1 prza Ht;pSJ.>tam0Dt Sz,tllki przy Mini 
bjjterst~e W. R. j O. p. S·ą ni(!mi p~ l!renaAlbrech~ 
~'.j6wl1ą (fnrtep: klasa p·rof Dubk1ewicm),HaIi]l.R 

(fp.rtep •. klai:3a p:'Of. Lewand-OwskiegU\ 
" .• ·1F ........... "". zata Stetka (fZlrrtep. klaRa prof. TurCi!yusa\;je., 

\Vitnld B acaWJ cz (1oorja). 
~Qp-.---.-. 

es tri sztuka .. 
TEATR POPULARNY.' 

Dziś wiooz.o,rem poraz J)ią.ty wybOJroo Oipfllret­
,~Aeh, te pensjonarki". 

OPERETKA ~,LADY CHIC' .. 
Pr,zyja.zd Teatru Niewia.'r.owskiej .z W~r81mwy 

b;r1i~ioł~ll \y mieści,e n~izym wielkie .zainteresowanie. 
ystawion~lJę.dz;ie bci\vi~m, l''OIzgł()8na nQw()Ść,., a 
. nowicia: operetka "La<1y Chic" Arnolda ,j 

baz muzyką VValtera Kon.a. Kto więc prag,1.ie 
z-e się uoo.\vić i w:eezór przyjemnie spędzitć, 

baj po,spieslZY do Filharmonji nacz\variJw­
przedstavv"ienie. Bilety juz sp'l"Z,e<ta,j.e kasa. F.il-

mOll1}i. i . 

KONCERT 
ALł;KSANDRA nOROWS'KIEGO~ 
Nowa gwl,3,.z4,a na hóryzoncie Slztuki i i;O 

.' .' .gwia.zd.a, . pi erW.EiZej wlelkośei! Aleks'and-er Borówski, 
pi&1l:ista1 k·tórego vvystępy na . estraćJia.chkoooorro­
~h Pa:ryża, Lo.ndynu, Bedin:a, Wiednia., MadTytu 
l . w .Am.eryc.e, stały si-ę prawdziw€ml "Zi<kvr.z.entem<t 
'ariystyCZlIlem. 

.... 'AJ..eksander Bwowski, wycllov:ane:kkoooel:-Wa­
':io.r:imn w Peteroburgu, {loo.cru.·e profesor Konse "Wa.­
~;1I:r}um Moskie,\vsJiit\:,O'{}, cieszy się w RIQSji wi~1ką 
.f,r)pulal'nością. Jego kOlIllC€rly za. gram.ieą WtOOuazi~ 
\ łypodziw niet,yłko. feJIDmenalną tecl1niką piało. s'Ł~': 
L~-roz pr.z.ede.wSlZystkii'JID 3iłą . duc~~elj interpretacJ!o 
;;, 'Entuzj.aJS!tycwie witany 'W'SIzęd!zl.e, gdz.i,e,kolwtek Wf ~ 
.'st~ii, p~ybJ!wa ten genja1ny artysta .ido ~l.z , 

ero, - który odibę·u'Zie się w' pom.iedzi4', t.fk, 
'8, 25 paźdiz:ernik.a o godz. 8,30 wi-ecz.orem w S:l 
Fi1harmonji. 
~ 

EZ RADJO .. 

PROGR..I\M NA DZlE~ 1'9-X. 
Godz. 15 Komunikat gospodarc;zy; 17 OdCiZ-ytp. 
• two pnlski-e w roz;wo.ju ooejmvym" WYf.ś~ 

f. 110ścicki (dzia.ł: Historja Pol'Slki); 17,30 Kon­
pop olu d nk.rwy. '\Vykona'-vvcy: ockiles.-ur.a Pol .. 

:' ego Radja ;>od dyr.pl'of.J.ana DwtQ\rakQwskie.go 
13-1etńi' Władzi{l (skrzYlJce); 19 XIV-ty wyklBd z 
klu "polska filozof ja na,rodo\\'a" wygi. p. W. Mi-
ski; 19,30 KOIDun:kat l'{)lniczy; 19.45 Nad program 
cwnaitości: lB.55 Od'czyt pt. ,,0 muzyce Symfo­

ej" wygI pro·f· 1:~i€-wiad,omski (d7llał 1tu~yką.); 
,30 Koncert ~Y'mf~1niczny. \Vyko:na.wcy; orkiest:-a 

ymfonic.zna pod dy'!'. Józefa Ozimińskiego i Kazi­
ierz 'VilkY.i-ntTE-ki (wiolone.ze1a). Ha.ydin: symfonja 

xford'zka)\Y)'k.t.:'rnn. -orkiestra. Haydn: Koncert, ~o" 
:onezeL<}\vy. wykona z tow. orkiestry D. K8.i2Aimi,;~rz 
Hk~[UiQ's·Ęi. 

WARSt'A'\YSKA GIEŁDA OFfCMtNA 
z dnia 1S-go paidziernika 1526 rok\l~ 

WALUTY I DEWIZY 

Dol. St. Z~e(in. 9.;00 
Bąlgja 25,30 
H$landja 361.eo 
Londyn !ł.3,?1 i pół 

JGrk 9100 
2~10 

raga 2.6/12 
.' carja lW~32 i pół. 

3'1,00 
1~'1,3C 

"cc,Dolar gD!owk'J\vy \V ohrotach pry\vatnych 
~r: 9,Qi/lllibel złoty: 4.83--ł!82 (małe obro~y). 

I: AKCJE. 
}':;' Bank d ... ~sl~)"nd:owy 8.00 Bank handlowy 3,35; 
'.'~ Pólski j9?~ (za '100 zł.)~ Bank zachodni 1.jl); 
'~nk zjedn. zi~m. pol. t85; Bank Zw. sp. za,r. 5,75; 

K~jew.ski tl,19; Prus 4.10; Spi&33 ~.70; Elektryezno,§ć 
4.1.00 {za 100 u ); C~rsk 0.35; Częstocioo 1.23; Firley 
0-40; WY$~ 2.00; nNobel" 2,25; Węgiel 77.00. 

W swoim c~aęie~"~~istrat, niezależnIe 
od zasiłków dlabezr~h~ych) prowadził ak 
cję, ,vydawania bezrob~;yjn ży,vnoś.ci· i opa 
lu,' :Podział· produktów ~onywany był na 
zasadzie ksiiąieczek,· wYd~wanych bezrobot 
nym przez Fundusz . Beźr&hocia ([Ja otrzVffia 

.; _ o' ,. :';_:_ _~'" . ~. Ił 

nia zasiłków. Po pe~~~/c'~!;asie IV1agistrat 
chciał się przekona(5 .cz'Y·':~zeczy\yiście żyw~ 
ność otrzymują,· cL kt61'i~ jest ona potrze 
bua i zarządził "spTawdiAhie 'legitymacji i\ u=­
pravlnień, pobilerają6ych,.~asiłki. 

W wyniku ko:ątx<lR 0kazalo się, że . bU 
, sKo 5000 . osób pobiera ,·~eprawnie zasitki 
pieniężne z Funduszu8eZ'r.ohocia, a więc i 
żywność,,, pTzyczem wyszlo<ua ja:\V, że więk 
szość tych osób. tocW~pi z okolicznych 
miejscowości; którym wójtowie ' \vys1:awłali 
fałszywe zaświadczeni'a, ~by zaskarbic sobie 
Ich glosy przy wyboracb~ Na skutek rezuI;: 
tatów tej kontroli, maglsrrat,uwaŻ'ając że 
padł ofiarą nieporządków,w Funduszu Bez~ 
rob ocia, postanowił wystąpić z żądaniem 

n 

~wrotą sumy 80tys~ 2t ~ żywność nilepo1 

trzebni€. wydaną,. nieupcrawnionyDl. dQ jej 
,pobilęrania,. ., ' , 

Powy~ze fewęlacie zamieściliśmy 
swego czasu, leez Fundusz Bezrobocia, :>;8. 

pośrednictwem komis~rjaru r~ądu ~askarżył 
redaktora odpowiedzialnego. BiuraHBIP" do 
sądu za szerzehie' fałszywych wieści. W ~'l 

dzie pokoju' Komisarjat Rządu'wygrał spra 
wę i redaktor odpowiedzialny Biura "BIP'· 
skazany został na 200 zł. grzywny. 

\V CZQfaj sprawa ta w drodze ap elacj { 
rozpatrywana była w sądzie okręgo,vym'" 
pod przewodnictwem sędziego Wyżnikie", 
wicza. 

J alCo św~adlkowie zeznawaliw\lc6pT'eJII 
zy"dent \Vojew6dzki y, radny Żuberl, którzy 
w zupełności potwierdzili dane zawarte w 
~rtykułach p:rtasowych~ Po tych WYJasnle. 
nlftch, prokurator zrzekł się oskarżenia ł 
'sąd ogłosił wyrok, uchylający wyrok~ądu 
pokOju i uniewinniający oskarżonego. (bip >: 

WYNIKI NIEDZIELN YCH ZAWODÓW .. 

(C-S) Onegdaj ,na bolaku D.O.K. 1\7 . 
odbyły się zawody sportnw"c o mistrzostwo 
Przysposobienia \V ojsko\vego. Organizato::' 
1'lZY wiele prac dołożyli to też nic dziwnego, 
że wyniki przedstawiają się vlspaniale. Na 
wyróżnienie zasługuje 10 klmt. marsz. oraz 
zawody lekko~a:tletyczne. Szczegółowe \vyni 
ki oraz punktacja jest następująca: Za\vo::< 
dnikó\v 38, zr?'eszonych \V 18 kółkach spor~ 
towych i. 6 m'użyn, które ,\yzięły udział w 
marszu. 

Marsz Odbył się na przestrzeni 10 
klm., Trasa marszu: boisko D.O.K. I\t. szo~ 
sa konstantyno\vska, fohvark Bruss, Vfles 

Cyganka, i zpowrotem ną boisko, I nliejsce 
zajęła dnlzyna Sokoła pabjanickiego \v cza'" 
sie 1 godz. 18 min. 5 s. II miejsce Strzelec w' 
czasie 1 godz. 27 min. \Vyniki zu"wodó".v le~: 
ko:::atletycznych następujące: 100 'tra Pa;: 
tecz w czasie 12 sek., 200 mńr. mpiński 

(Sok. KonstantynÓ'w) sztafefa 4 razy lOO~ 
drużyna Sokoła (Pahjanice) Rzuty: Dysk 
Starosta (Z.I-I.P.) (Łódź) 28,20 mtr. Oszczep:' 
Magrowicz (Sok. P'abja.niice) Kula; Klikauer 
(Strzelec Konstantynów); skok w dal z roz 
biegu: Nowicki·(Sokół-Pabj.; skok '\vzwyz 
z rozbiegu: Nowieki (Sokół;;Pa.bj. Pięciobój: 

I miejsce zdobył 10 punktami Hryniewic~ 

(Girnn. KopemiĘa~-Łódź) Żakiewwz (GimĄ 
:rf{)ln~SZewskiego:-Łódź). 

Ostateczny wynik punktacyj: Sfrze~ 
lec (tódź) 6 p., Sokół (Łódź) 5 p. Z.H.P. 10 
p. St. l\UJ Pol. O~ Gimn. Kopern!ika 15 . p. 
Giuln, Skorupki, 5 p. Gimn. 'rómas:zewskie~ 
go 11 p. Gimn. Piłsudskie.go 15 pt, Sokół­
Konstantynów 10 p., Strzelec-Konsfan;; 
tynówT 3, p. C;imn. Państw. - Zgierz 2 p. 
Sokół-Pabjanice 33 pn 0' Strzelec-Pabj. 3, 
p. Gimn. Pabjanice 9 p., Gimn. Łask 12 p. 

~ 

R .. TS. "WlDZEW" - G..M.S~ 4:1 (1:0). 
Niedzieh 17 hm. godz. 10~BO rano, misko przy 

m. \Vodnej. 
Pie~m polowa uplyvim nr.. wspólne.m . ~ma 

ganiusię sił. Jedyną bramkę s:tl'l.&law tej fa.i" o 
gr.y BałoOO'Wski dla .:;Vidztnva". 

po{} prOOT''ivi.e w 5 i 13 minucie strzela dalsze 
dwie bramki ten sam gl'aC'z 16 minl:~a I}l,,'zyno:':',i 
,,\VidzewlQI\vi" Dstat;nią hramkę ze strzału Strtz~~i-
c zv.k a. . 

~ W osta.tniej-sekund,zie G':MS. si,rz'Jh hra,mkę 2 

rzutu karne-.gn. Rozm'Jkł'2 bo:i~ ko utrudniało g:a,-

DOLAR W ŁODZI. 
(A \V) Dziś w g:Jdzinach Y>':eezOl' l1sch W Qb!'l(I- . 

cie prywatnym d{lilar nctmvally był ' 
w płaceni\'. 
w żądąniu 

p-ny, tend-encji Bpokojnej i oor~h mslyoh. 

9.05% 
9.J6 

20m grę 1101l'malną. -
Z ,,\Vidiz.ewa·' \vYil'óZni'ł: s1ę :m:loDywca 3-<ch bf'lł;­

mek - B alczew"Ski , StroolClZyk obrona i brramkat'Z. 
\V "G.M.S." dobrym j.eldyme był WypyCh na oDrOl..YJ.ie 
bramkarz Ka1l'okzyk bardoo słaby. Sędziował Sła 'l:} 
p. Bira. Puhliezności 300 osób. 

'P. B. 

WARTA - POGON 2:2 (1:2), 
Fip..ałó,w~ f,potkaruc {} miiltM.«Et'WO Polski roIe~ 

gl'ane we Lwo'": ie między "Vartą (Pomań) ą. Pogir< 
nią rrakc'l'iezył,) się wynikiem remisowym; po prz.~t 
"Wie Wru"ta gr;l lepi.ej. Bra.mki dla Pagooi zdobyU 
Ba.cz i Łysyk. 1.: p{)!fl.an:a Kuchara, dla Warty Sta-' 
lłński i Przycys-z. Sędzia p. RutkoWl8ki !& KraJro. 
wa. Le ch ja - Czarni 2:0 (1:0), - Sparta - H~mo­
nea 3:1 (2:0). Hasm{}!ł1ea - 6 p. L&gji 2:1 A. Z. S. ~ 
PogOl! (Stryj) ::~~, zawody -o przejAda do ~y ,A". 



'-l~\ - wrrWÓBNIE GILZ 
4~>'~« :Al. KGściu~ki 41. 

aBLBPZEGARMISTRZOWSKO JtT,BD..-ERSKI: 
Jan Placek, Brzezińska 10 t-elefon 5O-17~ 
. iN1ADANIA,OBIADy,KOLAUJE 

SMACZNe' I TANIO: 
Iliłms.kiego 123, bufet Resursy. 

MAGAZYNY OBUWIA: 
.~ 'J'oo:iec Andrzeja 24. 

" ;'\Vyeoeki Milsza 28. 
SKLEPY SPOŻYWCZE~ 

&eldeI 'Milsm S2. . 
[Andil'ZejeWBtki AID.d.rzeja· 42-
~aguś Ałeje K.ościuezki 26. 
Dzwonek Kaa-ołewska 28. 

~ , .. ~ ~ ~yk Gdwńska 72. 
~ ;' ~ifYgietrLudwiki . 37. 
·~'·Hytewski I..dlpowa82. 

kpooka Pańska 60. 
Wilcrook Badwańska 36. 
~ ~ba śląska. - 26. 

. SKŁADY NASION: 
,. ~ :KonBtantyoowska 37. 

ZAKŁADy· RYZJERSKm: 
Stan.k.i6w1ez Ludwiki 52. 
Rzefmiclti Milsza 2-6. 

ZAKLADY KRAWIECIUE: 
&Uyglijc l\~ółezańf:l{a 97 • 

'PJlĄ.COWNIE OBUWIA: 
Ma.cb.inii&'"Bki W ólczańska. 147. 
DęOOwski ~QSierpnia 20. 

, liILECZARNJE~ 
Zie1iński ~Aleje Kc·ściuszki 43. 

CUKIERNIE: 
ża...~owskiMilEza 28. 

MASARNIE: 
~ Śl~ka 28. _ ... 
F. Janikowski W 61cmńska 140. 
~cZa.k Rrmzińska 36. 
FuTllJ.ańBki Wólczań...'4ta 67· 
Chrabe~ .An<1!,zrj3- 60. 

SKLEPy GALA.NTERYJNE: 
R:yehfęr .. Milsza 26._ 

BLADY SKÓR: 
KOSińeki; PiIoItlrkowska 175. 

PBAOOWNIE ClIOLEWlZ: 
IJaniec'" ~j.a, 24~ 

Rok~~lf88. sp rt;gra iczn 

I 
I 

H. 
PmKARNIB: 

fA. B€'dnarczyk Wuc·m lS: 
'TQmala AOOT'Zeja 16. 
To~zyk 6-gQ Slęrpwa U. 

sltLAllY WóD~B' l J)J:LIKAHSóWt 
Zielonka Ead.wa~ka 51. 

J'ADLODAJmA: 
Stow". Sług. KatoL PiotTkQwska 100 ~W"'"·,a.;;;"c,, 

TOWARY BLAWATN&: 
A. W'ągrowski Piotrkowska 11'1. 

HtmTOWNIA SPRZEnAżYSOLI I PBOn,t1B~T6 
ŻYWNOŚCIOWYCH I TYTONIOł 

'Tow. ~,Gra:nit'" Zi~JQna 11 róg Zacht:ón1ł!j. 
PIWIARNIE: . 

G:aoowski l\filsm 51. 
Staśkowski '}-g.:> Sierp!lda 51,; 
Gryga Radwańska 55. 

ZAKLADY KOWALSKm: 
Mooz:czyński Mi1S7...a 42. 

ZA.KLAl)y TAPICERSKIE: 
BusZJkowski AL K<lŚeiUBZki 56. 

INSmUMBNTY Jm.zyCZNE~ 
Boniewla ul. Taa-gOtwa. 38: 

" , 
lIf i zam f S 15 odznaUeL 

Odllillul8fiCdyp1omem MiRisł. Pnem. i Handlu jako .łlaj~ą nagrodą na Wystawie Spożywt20-H!giemanej w Warzawie wkwietaiu ·r.. b 

I • I 
II 

I 
II 

I • I 
iBaehmat, Medocena,Czardasz, Sliwowica, Soplica itd.; 

poleca • as 

III 

• I 
ł,6dl;ulca ŚW. A rzeja Nr. 3.. 6496-

S-kład towarów galanteryjnych 
Biełizna, krawaty,oończochy, skaroetki i łę'{awiczki. 

nil 

'sldep ftetllidf40 sprzeda. ma 
a calem (iną~m. Wia. 
;~.~ .l~ *lad węd .. 
)iu.. 4Oi1-t 

~prz.edem stle, Ył dobrym p ak 
~ ele. t. "Wt~nie przyjmę spó! 
~k~ Rzgc.aka 125,. 
• 4085-4 

~uft. stóL tr ... ~tlemG. da­
• :terkt. um,\\łaiłU~p miele kos 
~we4. leta$ę, mflszynę 
,a-prz~. kuno" ~lla 9$, m. 
ił6, of. prawa. 4154-~ 

Sklep rzeini~zy z tealem nr%~d 
zerJiem do sprzedł<au~ "fi ltJ. 

doa ojć Skład 1Jięd1in Zielcne 
.Nt 12. 4109-5 

M" eglekup~ ~raz z . młcs~k6" 
alem. Z~ć alę Balu:k! 

Rynek 1, do SokołoWł5.\:Jege. 
4153-1 

Uetde do 5prg~oum do iW 
III pialaych P8koi i stołewjeh 
P. Wa~kie.* Br~umt!kl 
Nr .. (;5. 4146-4 

SkłeP spoży~o .. ko~jamJ m 
. śródmieśdu ViI doblJlApun 

kcie z; jeau}m. pokoiem do 
$przedama Wiad. ru. Killńslue 
g'O Nr 00. Dl: S6. GUtga kama 

Obiady pty1łame drowe i 
S!lHiezne ~~ się 11 domu 

i 00 miMlo ~ łk. 5J·m. 221 
1 plętro~ 4179-1 

Do sprzedania z:~ I ~POIł 
. 4f.;rcczkiU kił, od .01. Ło­

dzi • .bUsko szosy, "DlOl'Sl Z bu 

d. JJlkEimł. • 4 i PÓ.!. awrg. % polO .... I ~ domu j 6 i'pól morg~ bez 
bOO:fłikóW. Bhiltm wiad. iiliCa 
Kij~ka 3; m. 2, (iu-ełK 6d 
3-7 PO;) ł 4.i8O-2 

; : : 

r i cz. 

I S
Przedam zakład .t'otografi~z~ 

a)l " dobrym D unk<:le ze 
'ił. 8zystłdt:mt t1l%. ąd%enłaml i a .. 
r aratem za 1500 zL Otert! 
~n1> 1łF.otog"afj&·U~1-9 

Garniturek gfOibelmo'$J'do_ 
apI' t.sdamoPwtrko'Wska 16:;,,_ 

En.5.. 4168-2 

~ pr"ę~mkłU fitk ę p~wóa: pare 
~ kO~n)i małJ PL woełk .Ujst 
ko 'Ii doPrym ._ Rad.fll\-
Słia oM lO. 4t62-8 

ilisDlats rufl'tlow.n, neuc&"}1elel 
Ił muzykI lFeters. KOłlSe! ~") 
ud~icia lt'kJua ftir!epiote 
K alUtst . SltiJąłlw.-a Zgiusk:: 
11-8. ...... ~Q.-.;5 

POUZebnł:m~ (.stk&)do 
ł$,ykotażY •• łl8 .~:zamk~ 

wą (PIce) i t,~\1Hl;'U!k. Okr 
ty ·Caę3toUDwlł$ KośUl$zm ~ 
W}tmórma . ~otdy Pellksa 
KowiIIisk ie~, " . ". . 4i019-5 

DOckój do.·~ z osob­
r< nfim wei"'~kow.a 
1'& 51. m. 41. ..".. . .' .... ó5-2 

potr~n1 eWoP_ ÓOpraiJki 

lapiew.~8~ _6-1 I 
Potrze»Jł1 dil.~~~ .... . . aająey . 

ne'fłtclme.. Wesel~ W. 
NO~2k~ 4. . .4468-2. 

i 

I P
otrzebni chlopcy do 1'02:00 

". szen.ia. .. r.e kł.am .. '. ' .. <iM.i lBl~ ul "'iE'nłuew eza 54 4i79-1 

('tsżeca do~ł8tkfego i r.ia· 
':J ma po_bb~e Nawrot li !a, 
Dl 1~,' .. 4114-1 

DO W;ddeda1ilteała dtmek o 
. . jean,m pOkoju z j,{uchdą 

@Gr od ~ar:ZY*,ł KOpa,. m~glGl 
W lIuł(,.m~; .DlIłl'O .,Ar~Hs Ul. 
Płotrko""SK& 90 'bu-l 

PokÓJ pnyrodsinłe % oddz. ej .. 
.-elB .ełMJem z mrzymtUłlf'm 

urle~~ .. 22.1 pi~ro. 
. . f~8C~l 

z.eDIlB . bufetoWa z kaueją, 
kllJ La poręczeniem 00 j)[łfU 

piwneto_ Przejazd 31. 
4'01-5 

Tamo na . "Wiatę oba.e uL 
PiQtrkowua 31. 'm POdWÓf%U 

UImejś(!ie 5559-5 

Potrzebna' RauezyeielkB. (wy.. 
.u:sztal~ 8-mioklasoWe Z 

niem~kim i łaciną) utt 1i1Jjatd 
Willa. Killilskiego 184, frOJl~ 
U p. III •. tO, od g. %-5 pp" 

64S5-t 

zegarki 1fiSzelkie!lo 
bifuterJą 

p~a Da ł'aty po ce.ucll 
got6wkomyck 

Jan hllliel 
Piotrkowska 100, t eL ~ 

6555- . 




